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Anglia wypiera się Wrangla.
S t a  entzone wsp6łttziaianea Ldw,nń«

z boEszewikarAi.
Odrłzialy nasze posuwają  

K o m u n i k a t  s z t a b u  g t n e r a i m ę o ;

E n d e c k i e  s i d ł a .

W ojna jeszcze nie skończona, a że zdaje, 
się dobiegać do szczęśliwego końca zasługa to 
Judzi, którzy kierownictwo państwa w  najgroź
niejszej chwili odważy.i się objąć, którzy wyzy
skał cały, olbrzymi swuj wrpiyw, jakim cieszą 
się w  najszerszych warstwach społeczeństwa, 
wyzyskać dla obrony państwa i mieli odwagę 
sprawę pokoju bez oglądania się na kogokol
wiek posiawić zdecydowanie na pierwszym 
planie naszego życia poetycznego

W  tym krótkim czasie dokonany został 
ogrom pracy, a co najv7ażmejsze rozbudzony 
został zapal i zrozumienie dla sprawy obrony 
własnej państwowości, które półtorarocznymi 
rządami dokumentnie iabite zostało

I dzięki tej olbrzymiej pracy stronnictw lu* 
nowych, klore w  po jawieniu na czele tządu 
swoich najwybitniejszych reprezentantów wi
działy zapowiedź przemiany w  życiu polity- 
cznem i społecznem państwa, doKonaną została 
pierwsza część zakreślonego programu: obrona 
istnienia i granic republiki. Ale to, w  czem pol
skie masy ludowe w idziały stronę dodatnią, w  
tem, że reprezentant chłopów i robotników  
rządzie w Polsce zaczyna, przed tem niechętnie 
ugięły się z konieczność’ te sfery, które Polskę 
za swój folwark uważa chciały.

1 dlatego chociaż wszystkie uczciwe żywioły 
widziały potrzebę konsolidacji, usunięci od rzą
du, w cnwili najgroźniejszej potrzeby rozpoczęli 
robotę targowicy. Usiłowano opętać dia swych 
celów dzielnicę Wielkopolską, w której dziś li
kwidować trzeba niebezpieczne objawy, posiew 
partyjnej, antipansrwowej propagandy. Wciska
no się do armii ocnotniczęj na moralnych kie
rowników7. aby zapał zgłaszających się ochotni
ków me tyle przeciw wrogowi zewnętrznemu, 
ile przefciw jego rozkazouawcom, przeciw naczel
nemu aowodztwu rozhudzic

.1 i te‘ t -
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piciem.
Ale teraz druga, nie fimitj ważna jas obro

na, d o  sprawa pokoju, wybiła się na plan 
pierwszv. Intryganci uznali za najważniejsze wy
toczyć sprawę zwołania Sejmu, w  którym spo
dziewają się znaleźć poklask, aby rozpoczętą 
swą robotę usankcjonować, a jakby te posie
dzenia óe^mu wyglądały dają nam małą próbkę 
onegdajsze >bx*ady komisy7! SDraw zagranicznych, 
które zakończyło się secesją połowy je’ człon
ków, a reszta iedrogłośnie wybrała swym prze
wodniczącym p Stanisława Grabskiego. Takim  
rezultatem zapewne skońc?yłyby sie także obra
dy plenum sejmowego.

I nic nic: pomoże organom endeckim, cho
ciaż odsądzają nas od demokracji i dziwią się, 
jak so c ja liśc i m ogą  być przeciw zwołaniu sej
mu, które <o oni chcą użyc d ia  swej wstrętnej de
mago g i i .  A le  panow ie , choru jący tak gw a łtow n ie

z dnia 8. września 19110.
Na froncie przeciwlitewsHim oprócz utarczek 

naszej jazdy « mniejszymi oddziałami piecholy 
litewsk ej, sgtUBCyp bez : zmiany- Mieszkańcy 
nowo odzyskane! miejscowości miasta Lipska po
twierdzają licznymi podpisami współdziałanie
bUwtrów z bolszewikami. . ;

W  rejonie ra  nołudniu Ot? (brudna oddziały 
nasze zajęły Trytilu

się f  Galicy! na wsefiód.
Ma linii Bugu od Brześcia dc { hrubieszowa

i następnie od ftrysłynopola aż au Buska utar
czki patroli wywiadowczej.

Na wschód od Przemyślan uieprzyjaciej po 
uownie atakował nasze pozycje. Ataki odparte. 
Kontrakcja zarząd/ora w  rejonie Chodo owa 
doprowadziła do zajęcia RTniinicz i przekrocze
nia rzeki Swirz. Oddziały nasze posuwają się 
-d kierunku Gniłej Lipy- .

1 ' Wzdłuż Dniestru spokój.
| flJaczełne Dowództwo .03. P. Sztab Generalny.

W o j s k a  c z f e r w k f t t a e  s s f i y  „ • r j f i W i l Ł u ’

n a r ó d  l i t e w s k i .

W aR S Z A W A . 8. września. (P a t) ,Robołnik*
pisze: W  rozkazie wystosowanym do żołnierzy 
frontu zachodniego przez certralną . wojskową 
władzę sowiecką spotykamy następujące zdanie:

Wojska czerwone, odpierając .rtaiY polskiej 
szlachty, pomogły litewskiemu narodowi wyzwę 
iić się z Dębskiej niewoli.

Anglia wypiera s i ę ' Wrangla.
M OSKW A 8 września (Pat.). Radio. Kamio- 

niew izwrócił się do Lloyda G eorg ia  z zapyta- 
nieirti, jakie staijowi^ko zajmuje rząd angielski wo
bec trem. Wraugte, którego uznała Francy a. W y- 
wOaził on. że Anglia jest odpowiedzialną za atak 
WraJnglEąi i zapytuji^czy p k  sądzi oma, iż ze wzgięf 
du na swoje diawm irrotri na korzyść W^ang-.a, p o  
winnaby teraz przedsięwziąć nowe środki, mające 
na celu doprowadzenie przyjaznych stosunków po
między Anglia f na odiami rosyjskimi1. Występu
jąc iw charakterze obrońcy interesów armii gen. 
Wrangla dawała »n,u Anglia rzeczy wiśiia pomoc

w  czasie jego ofenzywjy i proponowała rządowi 
towie tów zakończenie kroków wojennych u po 
łudriowej Rosvi

W  odpowiedzi na to oświadczył Lloyd G<*- 
orge, ze życzcnfem rządu langiieipkiago było ivstrr>jt 
manie natychmiastowe kroków wojennych w  Eu
ropie wlscdioct.iiój 1 L^b^zpicezenis wojsk i ucncd'ż- 
cóv’ znajduljącycli sf,.ę na Krymie, w żadnym ledhak 
razie nie było celem Ang!i' oderwamc Krymu 
oc1 Rosyi lub zabezpieczenia gen. Wrangiowi wła
dzy nad Krymem.

na demokracyę możecie się uspokoić, dla nas 
sprawa zawarcia pokoja jest dziś daleko -waż- 
niejszą od obrad sejmowych I podoDme jak z 
zadowoleniem witamy omijanie przez rząd każdej 
stawianej zapory, ktoraby mogła rokowania roz
bić, tak i sami będziemy się starać. ? aby we- 
wnąirz kraju nie zdołah takiei zapory zbudować.

My zażądamy zwołano Sejmu, gdyby groziło 
rozbicie układów pokc owych, gdyby z winy 
obecnego rządu zawieść miały nadzieje zakoń
czenia wojny. Mamy ednak duze wątpliwości, 
czy wtenczas także bylibyście równie gorliwvm s 
zwolenn..kami obrad sejmowych.

Będziemy się też domagać obrad sejmowych, 
gdy przyjdzie czas na realizowanie zapowiedzia
nych w gorących chwilach reform społecznych. 
Mamy też duże wąiphwoś7'!, czy dzisiejsi wiel
biciele sem a jów-iie gorącymi zwoienuikami 
tych i.miau Aę okażą, bo nasze,m zdaniem nic

tylao w formach, ale i w  treści leży istota de 
mokracyi. A gdyby sejm n :e chciał spełnić roz
budzonych i słusznych nadziei mas Indowych 
nie zawahamy się ząuać jego rozwiązanie, aby7 
go zastąpić takim, który reprezentować będzie 
tych, co i dziś zupermają graniezne okopy. 
Bo my nie w  tym specjalnie sejmie wmiziłny 
najw7yższy wyraz detnokraćyi. <

Dia dokonan!a porachunków partyjnj7ch na 
posiedzeniu komisyi sprarc zagranicznych, kon 
tynuujęc swę 1 destrukcyjną robotę, dokonała 
narodowa oernokracya rozbicia koalicji wszyst
kich „stronnictw. \której tak;m adwokatem się 
mieniła. Gdy ta koalieya okazała się niewygod
ną rozbija się własny twór.

Ale mt broniliście państwa, nie pozwohruy 
udaremnić wam pokoju, chocbyście "w swej 

j przewrotności i.awet do sccs ałizmu się przyzna -
* w ilii
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Stffifiety,; grają na zwłoKę.
W A R SZA W A . 8. września, (Pat.) Wydział 

Prasowy M. S. Z. komunikuje:
Dnia 7. b. ra. odebrano z Moskwy następu

jącą dept izę adresowąns^ do Ministra S 7 ks. Sa
piehy:

Delegacja reprezentująca sprzymierzone re* 
pabliki rosyjską i ukraińską, będzie się składa' 
ła  z prezydenta Adaifa syna Abraham JoffegO, 
cziomta kontroli repuuhki i następujących de
legatów: komisarza lud dla rolnictwa republi
ki ukr. Dymitra ftlanuilskiego, członfc i konai- 
saryatu ludowego finansów republ. rosyjskiej 
Leoaida syn*. Leonida Soboleńsfliego, do które
go meco później będzie przyłączony poseł ro
syjski w Giuzyi Sergiusz syn Mirona Pipow De
legacja będzie w możności udać , się w drogę, 
s*oro wszystkie kwestie odnoszące się do jej 
bezpieczeństwa i loW iu W Rydze zostaną zała
twione. Prosimy o podanie nam daty, w  której 
delegaeya polska zamierza przybyć do Rygi W  
radiotelfcgramach jprasowych mogliśmy wyczytać 
wskazówkę, jakoby celegacys polska miała

■UłllllUMUMUM

przybyć do Rygi 14 września, lecz nie wiemy, 
czy wskazówki były autentyczno i bylibyśmy 
bardzo zobowiązani, gdybyśmy mogli otrzrmać 
wyjaśnienie w tym przedmiocie. — Pod. Komi
sarz lud. dla spraw zagr. Cziczerin.

Równocześnie niemal z tą depeszą, rząd pol
ski otrzymał od posła kamienieckiego zas iado- 
mienie. że rząd łotewski zgodził się na udziele
ni* żąurnych dodatkowych . gwarancjo, wobec 
ez?go poseł Kamieniecki wysłał do Moskwy na
stępującą depesze. Powołując się na moją depe
szę z dnia 5, hm. donoszę, źe groar- ncjje udzie
lone przez rząd łotewski zgodnie z prawami i 
zwyczajami międzynarodowymi rOTCiągają sfę
równię# np loftal i doftur.ients Waszej dtlega- 
cyi. ezfiieezeftstwo oso6istc j>st jagwarantn- 
wano również peraonaiowi pomocniczemu. Rząd
łotewski przygotował na pobyt delegacyi pa
nów hotel petersburski.

C ześć marynarzom polskim za ich
męstwo i trud

W A R S Z A W \ 8. września (Pai.). Na^z. Dow. 
W . P. nadrstolc następujący rozkaz gen. Hal
lera do marynarzy: W  wielkiej bi.wY: o Warszawę 
odznaczyły się bohatorskie odazialy wszystkich 
oddziałów broni_ rywalizując ze sobą sz’achetnifc 
w  świ-tnych atakach na wroga, jednakie wykazu
jąc męsiwtoj eanaM mając przyszłym pokoleniom 
wyyrjb ezgranicznegp poświęceni i i rycerskiego 
zapala. W  bitwie tej brały równiaz udział i te 
oddział,j sity zbrojn# ] kzp. oolslsiń Który en zar 
dajdfcmj i pn.eznaczeMc.Ti było gdzieindziej bnn jć  
potęgi Ojczyzny. Zda'a od bursztynowego brze
gu. pa którym demnie powiewa polska bandera 
i po wiek w Lirów powiewać hędzie, stanęli polscy 
marynarz* ramię przy ramieniu obok naszej pie
choty, z piersi swoje;/ czyni‘c wrogowi twarda 
zaporę. B a t a l i o n y  m a r y n a r s k i e  k r e w  
H w o i e h  n a j l e p s z y c h  ż o ł n i e r z y  p r ze t a r 
ł y  na  p o l a c h  b i t w y  od B i a ł e g o s t o k u  
a ż  c|o N a s i e l s k a ,  o d z n a c z a j ą c  się m ęr 
s tw esn , w y t r w a ł o ś c i ą  i p o g a r d ą  ś ir lo r -

i u m n n

ci. Zrozumi:’.? mtarynarze pofacy, że na mazo
wieckie? pi -.ikach rozgrywa się ’os polskiego mo
rza któr.go straż zlec:! a im pjczyzna. To też 
walczvli z wytężeniem wszy&liijh sił i poświef- 
ceniiem. Stopniały iih szeregi, a u tych, którzy 
pozostali wzmocni Kart i potęga uuchn.

Również i fiotyila rzeczna j i nająć szarych 
fal Wiisły, Slauęla w zupełności na wysaKośtti 
zadania w  gwałtownym ogniu ni :przyjaclelsk 'tui 
estrzeto-zała celnie pozycye wroua, współdziałając 
znakomicie z ałocyą bojową • p i :ehoty.

Podnoszę makoimitą działalność statków, Ba
tory. Moniuaziu), i W awel poa Płuckiutru i Wyszo
grodem Zwteszczc bohaterska załoga statku Ba
tory zasługuje na wyróżnił nie. Wsżystki n. ofi
cerom i zoł derzom d?i-mego barnu morskie go 
i  firny lii rzecznej wyrażam uznian i tą i po ich w ii- 

i łę  aa iraę&twio 5cb i krwawy tiudi f szlachetną 
jw  ooju wytrwałość. — Podp. Gen. HALLER  
H gfetn. broni ł Jow frontu,.

blfwa skłonne do rokowań?
LYON, 8 września (Pat.). Radio. W edług i 

farm acji Dodanych przez prasę francuską ni 
się rozpocząć w Maryampolu rokowania między 
Polską i Litwą. „Petit Journal" pcisjs dekla- 
recyę polskiego Poselstwa w Paryżu, które wy
raża przekonanie źe ronowania te doprowadzą 
da porozum.-seta.

Ameryka niepokoi aię o ca łość  i nie
naruszalność Rosyi.

W A R SZA W A . 8. września. (Tel. wł.) Wedle  
nadeszłych wiadomość1 z Nowego Yorku, prasa 
amerykańska omawia tak ostatnie wydarzenia 
wojenne na froncie rosyjsko-polskim jak i nc- 
gocyacye dyplomatyczne poświęcone sprawie 
pokoju. Charakterystycznem jest ie uznano sta
nowisko Polski ze względu na kontynuowanie 
ofenzywy za niezgodne z intencyą znanej noty 
Stanów Zjednoczonych.

W  nowej nocie do Polsai, jaka prawdopodo ■ 
bnie w tyc’(i dniach zostanie wysłaną do W a r 
szawy będa ie zamieszczone stwierdzenie, że & ile 
chodu o względy natury strategicznej, stanowi- 
sko Polski jest uzasadnione. Stany Zjednoczone 
żądają jednak stanowczo, aby nienaruszalność 
obszarów rosyjskich względnie za takie dotych- 
cwss uchodzących została przez rząd polski za
gwarantowana.

Podpisujcie Po-ska Pożyczkę pafist

j zy Amerjjfta wstąpi do bigi narodów.
AMSTERDAM. 8 września (Pat.) Wedle do

niesienia dziennika „Telegraf” * Londynu, se
nator Harding, kandydat pariyi repub1. oświad
czył, te S.any Sjedn. wstąpią do Ligi nar. 
jednak jej statuty powiane być tak zmienione, 
by zniKły obawy, że Liga. nar. mogłaby wy
w rzeć niekorzystny wpływ na interesy i prawa 
amerykańskie. To oświadczenie Hardinga daje 
podstawę do przypuszczenia, że Stany Zjcdn. 
przystąpią po wyborach na prezydenta do L i
gi nar

■ --
ZJAZD KOMUNISTÓW KRAJÓW WSCHOPNłCH.

M OSKW A 8. wrześnh (Pat.). Radio. W  Ba- 
cu został otwarty 2. brr pferwszv ziazd knmu- 
ilistów kr«|ów wschodnich przy współudziale 180 
delegatów. Na ifazó przybyli: GiuowfiW) Radek, 
Bela Kufi' r  przede to wifcł" e zachodniej sekcy." ko- 
n itetu III. międżynarod.:'«i.i Hunorowyro preze
sem wybrano Ienina. Hoitorowjrmi zaS członka
mi Tr>>ckhgo, 'Raaka, Beię Kuua i przetPstaw^je!^ 
zac-hodńiCu mrodtw'. Przewodniczący zjazdu bf- 
nowiew wygłosił mowa, która wywołała burzli
wą demousiracye, za sowtetann

NIEV;IERNI W  PPZYJAŹNI 
GDAŃSK 8. wiześnia (Paf.). W  ńoootę przy* 

był to parowiec nierr.iireki Odin wiozący na po- 
kfadzir 20n bolszewików z Prus wach. do Nv> 
mSoj. Gdy kajó an okrętu udał ti ę da Gdańska dla 
zakupna żywności, przyszło*do starcia z eskortą 
okrętu, podczas klórego bolsze-wicy zaii i kucha
rza okretowegn

Nr. 224 1

Obsadzenia granicy gdańsko-noł 
skiej 15. września

GDAŃSK. 8 wrzctśaii (Pat.). Przewodniczący 
komisy i granicznej w  Gdańsku gub, bupont 
postanow , ze Gdausk 1 Polska obsadzę, 1 norm 
granice pccząwszy od jeziora łąckiego aż do 
Bałtyku pod Sop&iami dnia 15 bm.

GDAŃSK, 8 września (Pat.). Tutejsze pisma 
donoszą z Lemborka, na Pomorzu Lenmsburget 
Ztg. dowiaduje się ze źródeł miarodajnych na- 
stępujących szczegółów o pracy komtoyi g«a- 
nicznej alianckiej dla wytknięcia granicy pol- 
s k g  niemieckiej Komisya ta dokonała prr cy na 
odcinku od Piłydo Morza Bałtyckiego. Czysto 
kaszubskie rosin trraz z ezęśeią jeziora żarme- 
Heftieyo przypadły Polsce. Dakj  przypadł? Pol
sce większa część lasów' państwowych w  obwo
dzie człunhowstim i lemborskim jakotei mają
tek Ciecholewin m ajdający się dotąd w rękach 
niemieckich.

—«*•—

<ia jaką cenę uusjolrtilaby Anglia bur» 
« m istrza m Cork ?

W IE D E Ń , 8 września (Pat,). B. K Z Lon- 1 
dynu. Koła zblizone do sekretarza stanu dla Ir- * 
landyi donoszą, że w  iadnynr - telegramie ani 
memoryale wręczonym rządowi i domagajacynr 
się wypuszrzenia ua wolność burmistiza rr.iasiŁ 
Gerk, wie ma przyrzeczenia, że po wypuszczeniu 
tem ustana irorderstroa s dokonywane na poR- 
^yantacb w irlandyi. Gayby kierujące sfery spo- • 
łeczeustwa irlandzkiego dały takie zapewnienia, 
wówczas rząd angielski byłuy skłonny uwolnić 
burmistrza miasta Gork, jak również, rcszysl 
Hith innych. Irlandczyków uprawiających < gło
dówkę, W  innym wypadku uwolnienie jest nie
możliwe a to ze względu na interesy admini- 
stracyi Irlandyi

—- ---

Prctetideiici o Albanię.
RZYM 8 września. (Pat.) Agencya Stefani z 

Dorazzo donosi że wieie oznak wskazuje nt 
>0, że Jugosłowianie tnają zamiar opanować 
Albanię. Po obsadzeniu Taiaboszu zaataaowaH 
oni okolicę Castrati. Obecnie podjęto śą ataki 
z 3 stron przeciwko Casrrati, Gibra i Elbas- 
san. Pod Gibrą zostali Jugosłowianie odparci, 
pod Eibassar jostaii Albańczycy zaskoczeni 
atakami Jugosłowian, którzy znajdują się 5 go 
dzin od * miasta. Rząd albański ściąga wojsKa 
aby strwić opór pochodowi nieprzyjaciela. Am e
ryka isai Czerwony Krzyż wycofał się z Alba - 
mi i oamówił Alba iczykom pomocy

■ —♦■*— ,
Anylia zsrtsic układy handlowe zR osyąl

kÓ NlGSW USTEH LAUSEN . 8 wrześma. (Pat.)': 
F.adi''. Lóudyński korespondent „Tempsa” po-, 
daje ■ że poezyniono przygotewania do rozwią 
zaaia rosyjskiej misy! gospodarczej. Rżąd angicl-’ 
skf wydali cgłonnów misyi z kraju, skoro tylko' 
pow iod Lloyd George . Zachodź, .możliwość* że 
kam enew i krassin je.zcze przedtem opuszczą 
Anglii z własnej inieyatywy,

— — .  .

SpoKoby bolszew ieltis nr Anglię.
KÓNIGSW USTEBHAUSEN. 8 wrześnto. (P a t ) 

Radio. V/edług wiadomości z Moskwy został 
Enwer basza zam>i-n*wany głównodowodzącym  
wojsk bolsrewickich przeciwko Indyom. Wszyst
kie wojska czerwońe *znajdnfące się na Kauka
zie, w  Turkiestanie Afganistanie i Pcrsyi stoją { 
pod jego rozkazami. Ogłoszenie tej nomin8cvs 
przez rząd sowiecki uważają za chęć wy warci* • 
nacisku na Anglię.

Pułk Spartakonbców w ałczy po stronie 
bólsztHjpi&ću1

GDAŃSK, 8 wrztśnia (Pat.). D. Alig. Ztg. do
nosi w  korespondencyi z Olsztyna, że ,po stro
nie bolszewików walczy międzynarodowy f,8 p. 
p. spartahowed®, składający się z 2.250 łudzą i 
pochodzących Drzev'ar.nie . z b niemieckich ii  
austr. żołnierzy. Komisarzem politycznym nułkm . 
jest Niemiec były członek partyi komun, w  Ham
burgu.
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Termin zapisów m P'©ifeike f  ditfJze# Polski 
przetitużt^o do dnte 30-3-' &frześKl£ r. b.

Opieszali nowinni zatem w ciągu tego  miesiąca po3pies^t się z aabywamern Po “CŻaI O^TSdZ&TSI-il, 
aby spełnić swój obowiązeb obywaielsbi i uchronić się ud P o ż y c z k i  1 r z y m u s c s w e j ,

I

Prz.yc40towag.ia Jo worowsdzenis 
?e'oritiir rolnej.

'^reze; g łów n ego  urzędu ziemskiego, p. T. 
W i:!konsii_ w  tow arzystw ie seKretarze p. L. Tura, 
wyjechał na dłuższy ob jazd  db Poznania, K ra
kowa P rzem yk a  i  Lw ow a .

W  P o z n a n i u  w ykończone będą w poro- 
zuirĄsniu z n .fr.steryum  b. dzieln icy pruskiej p ro 
jekty ustawi i  cozporządz-eń niezbędnych d i ustale- 
łóa  r e o r g a n i z a c y i  u r z ę d u  o - s a a  na c z e g o  
a a  o k r ę g o w y  u r z ą d  z i e m s k i ,  o raz powo
łania kom isvi ziemskiej ok ręgow e j w Poznaniu. 
Pzotefcty pow yższych  ustaw  1 rożno iządzen  opra
cowują dek gaci g łów n ego  urzędu ziem skiego łą
cznie z  prezydum  urzędu osadniczego.

Następnie DT-ezas głównego urzędu ziemskie

go  uda się db M a ł o n o j s k i  w  ce li zbadanM 
rezultatu dotychczasowych prac organizacyjnych, 
oraz om ów ien ia  dalszych projektów  działalności 
wszystkich trzech okręgow ych  urzędów  ziernsi- 
kich będących w  startyum erganizacyjnem .

Ceiem inspekcyjnego w yjazdu  prezesa głó*- 
wirnego urzędu z'em skiego jest przyspieszenie r e 
a l i z o w a n i a  r e f o r m y  r o l n e j  w  m ysi 2 za 
sadniczych ustaw  tichwiaMnycb przez sejm  w  dniu 
tfj i {1.5. Opq35 b r. o  targani, e. ,yi u rzędów  ziemskich 
i o  wykonaniu r 2f ' - o y  Tcjnej, a w  zw iązku z 
tom n iezw łocznego  p  rwo tania do ż y d i  p ow ia 
towych i gm innych bon isyi zięm.-tkiuh.

Ostatnie posiedaenie deieratów  
porkojusrych w mińsku.

Po wyjuździe DąbsmecjO i Damszews&ieqo.
Dnm 6. b. m  w  n ocy  pow róciła  pozostała 

część naszej dełegacyi jpokojjowel z Mińska.
W y ja zd  deiegacyi poprzedziło  p i.Tc i es ia tm e 

ogó lne posiedzenie obu de iegacy i Z e  strony p o1- 
ski j w ystępow ał, jako przewodniczący, podsekre
tarz stanu dr. W r ó b l e w s k i ^  ze strony rosy i. 
•arjfcj p. S m i  d o  w  i c  z.

Przeb ieg  posiedzenia byi natury f onmaInej i 
jjfTeszezał się g łów n ie  w  zgodnem  SKonstatowa^ 
niu p rzez prze w odm czącego obu stron, że w  ro- 
Kowaniach o  rozejm  i p re ’ i.n inarze pokojow e 
w yjazd  z (Mińska nie stanow i p rzerw y , lecz jedy
nie zakończenie mińskiej fa zy  rokow ań  o  zaw ie- 
“ zemae broni i fp refirrurmrze pokojow e, źe  zatem, 
pójdzie następne faza  rokowań w- Rydze.

P " sewo<łniczącv d c lcgacy i poiskitj dr. W ró 
blewski zapewnił, że nic tylko de legacya , lecz 
i rząd poisrd ‘test zdania, że w  rokowaniach nie

należy czyn ić p rzerw y, któraby nie była konftezne 
ze w zg lęd ów  technicznych.

‘‘Przed wyjazdem, mówił dr. Wróblewski, de
legacya pragnie stwierdzi^, iż z n a j d o w a ł a  u 
d e i e g a c y i  r z ą d u  so  w i e (c k i 2 g  q  s z c z e  r ą 
d o b r ą  w o l ę ,  aby usunąć trudności technicz
ne, z któremi w  całej pracy swej w Mińsku 
delegacya walczyły a 5 tórcj, o ile chodzi o zajgs aj- 
kantowanie je j r.i ■■ uyaniiczone) "i s wobodne i' ko- 
munikacyi z& swym rządem, okazały cię jednak z 
przyczyn rzeczowych riie do Drzozwyciężenia, a 
także, aby zapobiod-'- stosunkowo d^ofrmrm ale 
dotkliwym- przykrościom, które rńpotrzebnie u- 
tfludlnilały i lak trudne stanowisk i deiegacyi pol
skiej goszcząc?) u przeciwriia. zanim ustała z 
nim walka".

Kończąc wyraził pragnienie, aby chęć przy
śpieszenia roLawan, które było głównym, obok

trudności Technicznych motywem Sen przcu :-*s:e  
nia, dała s ię  zrea lizow ać)  i aby mińska faza nic 
by ła  bezowocna.

Przewodniczący deiegacyi roayjsiifef, Smiao- 
wicz, zamykając obrady, wyraził nadzieję, żc dal
sza praca kon^erencyi nie natrafi na tę orztszko- 
dy, na iakie w  Mińsku musiała nsureiiać ze wzglę,. 
du na położenie siedziby rokowań w- pt sie przy- 
frontowyrł i -szybko doprowadzi do rozejmu a p< * 
tem do traktatu pokojowego, którego rezulia*/ 
d o p r o w a d z ą d o d ł u g o  t r w  a ł y  ch s t o s u n 
k ó w  m i ę d z y  o b u  n i e p o d l e g ł e j !  i su 
w e r e n n e  m i  p a ń s t w a m i

Inwszya bolszewieka m  wschód. 
Galicyt.

„Hromadzka Dumka" przvco3i aastępujące
wiadomości z powiatów wschód. Galicyj znaj- 
iłujących się obecnie pod inwazyą bolszewicką : 

aj&J powiatach tych przeprowadza się po
spiesznie organizacyę oddziałów rewko.nu (re
wolucyjnego komitetu) Zastępstwa przewodni
czącego rew kom u galicyjskiego, KI, Baran obje- 
chał w celach organizacyjnych powiaty ? husta- 
tyński, czortsowski, zaleszczycki .borszczowski.

f Galicyjski rew kom wydał dekret o równo
uprawnieniu wszystkich języków' w Galicy . 
Wszystkie rozporządzenia miejscowych w ,adz 
mają być wydawane w miejscowych językach

W ydane dekret o moóilia&cyi wszystkich 
Galieyan, byłych jeńców, jacy znajdują sie na 
obszarach sowieckiej Rosy -Wydańo odpowied
nią odezwę do wszystkich Galicyan na Ukrainie.

W  Tarnopolu znaryonaiizowano drukarnie i 
otworzono kasy dia hezroDotnych.

1 W ydano rozkaz spisania towarów po maga 
zynach. . 1

, Po wsiach chłopom, zbierającym zboże z 
dworskich obszarów, pozostawia się trzeci snop 
Daje się odczuwać wielki brak koni po wsiach.'
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POD ŁUNĄ
■== Powieść z roku 1918. =

(Ciąg daiszy).

—  Takie pan odniósł wrażenie?
—  A pani przyzna, ze było prawdziwe?
Powiedziała :
—  Tak. Ccasem przychodzą na mnie takie 

chwile rozstroienia, że wtedy możnaby ze mną 
co się chce robić, dokądbądź powieść. Ciągle 
się czeka na coś pięknego, coś radosnego, co 
przyjdzie.. A  nic się nie zjawia. Dzień ao 
dnia podobny jak krople wody.

— Oho — oomyśiał Dybowicz a głośno  
•:zekł, ladając głosowi miękki akcent:

—  Tak zawsze bywa, gdy piękność i m ło
dość skazuje n e  dobrowolnie na pustelnicze we
getowanie. Gdy lęka się ręce wyciągnąć do 
świata

—  Bardzo radnie brzmi to powiedzenie, lecz 
cóż ?— kiedy dla nas niebezpiecznie jest wy
ciągać ręce.

—  No tak, no tak. Żyjemy dopiero w XX. 
wieku Pan. Reniu.. aie pani jesA święcie prze
konana. że tak nie pow.uro być? że niema sen 
su układać pra\t dla szczęś.ia?

T o  m e zmieni ela mnie stanu rzeczy, 
c h o ć  będę najSAięciej przekonana.

Zaczął znowu mówić. W  mroku, który gę
stniał, szmer jego głosu był wszystkim, co po
chłaniam jei uwagę Ten głos kołysał ją nad 
jakąś cza;-ownT'przepaścią, kuszącą jak wszelka 
głębia Swiadoir -ś-;, źe mimo zawrotu głowy, 
jakiego doznaje /nnelnie Kzpieczna gdyż 
od jej woli zależy c i ąć się każdej cnwili z nad 
krawędzi, napawała ją radosną dumą.

Znalt/..i s;ę nad pustym brzegiem Wisły. Re- 
nia nie wiedziała, k e ’y obeszli Wawel i kiedy 
zapadła noc. W dal., po drugiej1 stronie łyskały 
światełka latarń i okien kamienic. Od wody 
szedł chłodny wiatr, plusk fali wiślane, szeptał 
monotonnie w ciszy :

Ach, jaka pustka wkoło! Jakie obce te da- 
leide światła, te cienie murów, te czarna woda! 
Jakae wielka tęsknota milczenia przechadza się 
do piaskach tego brzegu ! t

Ale ona nie jest sama! Mocne ramię opo- 
wija się koło jej kibici uściskiem, który ią czyni 
bezbronną. Pierś przez lekką tkaninę bluzki 
wyczuwa dotyk palców., jest jej tak sennie, że 
nie chce się poruszać!

Uczt;,a jak siła, której nie można się sprze
ciwiać, przegina jej w tył głowę, a potvrr., jąk
ną twarz, na zamknięte oczy spływają krótkie, 
gorące pocałunki. Chciała krzyknąć, ale w tej
że sekundzie nieodparte wargi zamknęły jej spło
szone usta 1 pozostała bez ruchu w obiecir.ch 
zgubiona w  ciemności nocy i upojenia .

W racali  w riężkim milczemu. f>n znrmu 
p r ó b o w a ł  m ó w ić  do  mej cichymi, d ob rym i -i ) -  
wami, lecz o d p o w ia d a ła  tylko p o lsy lab am i.

W  czarnej aiejt plant ujął ją pod rękę... usu-Ł 
nęła się delikatnie. Było mu nieswojo niena
turalna sytuacja, w jakiej się znajdowali, odbie
rała mu całą pewność s!ebie. A < rozumiał, że 
me mogli rozstać się jaic luazie obcy, że trzeba 
przełamać ten nastrój ciążący obojgu Czuł sie 
wobec niej winny lecs ■ równocześnie czuł, że 
jest mu dryga w tej chwili,., wspomnienie słod
kich jej ust rozczulało mu serce

Przy świetle la.a-ni zatrzymał się i spojrzał 
jej w twarz. Wiedziac, że trzeba zachować się 
tak, jakby nic nie zaszło a b o  jaKby zapomniał 
już o tajemnej przygodzie. 11 Bo i rzeczywiście... 
cóz sie stało? Trzymał ją w objęciach i cało 
wał.. A kobieta przebaczy nagły poryw miło 
snej pieszczoty zwłaszcza, wówczas, jeśM nie 
wywołała jej i swoją bierność ma na własne 
uniewinnienie. : v

To ona., które; ociężałe, ciepłe ciało jak 
drogocenny skarb dźwigał w ramionach Jaka 
miła, jaka kocnana ! Wyrzeźbione nibv dłutem 
czarodziejskim .kapryśne usta jeszcze zdają sie 
przechowywać słodycz jego pocałunków.

— Nie może byc abyśmy szli jak mruki. 
Cóż K> za - metamorfoza ? Z  uderzeniem pe 
wnei godziny wieczornej zamienia się szczebio
czące stworzenie w milczącego ducha. Pani 
Reniu' )ani musi być znowu rozmowna , i we
soła. 1 rzeba dotrzymać mi towarzystwa choć- 
[-,’<■ z g rze czn o śc i .

. — T o  p a ń ska  rzec;: p o sta ra ć  się, żeb ym  się 
nie nudziła.

, (C. d. n.).

I
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J/owinir z dnia,
Lwdw, 9 września 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE:
Cz<v;r'efc 9 wrześni: o godz. 7 wieezjow „Księinickit 

Czarkesia*, operetka w 3 akiach.
r'iątek TO września o god- 7 wieczór .Krakowiacy 

i Oórsle’ , Komedyo-opera w 3 aktach.
Soiota 11 wrześr.ia o godz. 3JJO popcri »°o r 'c  

śnieg*, dramat w 3 aktach
Sobota 11 września o godz- 7 wibczj” .Faust* 

opeua w 5 aktach. ŝar.
Mieaziela 12 września o «odz, 3’30 popót- ,Hall:a , 

«p*ra w 5 aktach.
tłiedziela 12 wizeSum o godz. 7 wieczór ,Pan 

poseł* komedya w 3 aktach.
Poniedzia'ek 1? września o gcdz, 7 wieczór .We

soła wdówka*, ooc retka w 3 aktach
Wtorek 14 wrześni; o godz. 7 wieczór .Pomysł 

panry Franciszki*, komeaya w 4 aktach.
oroaa 15 września o godz. 1 wioczór „Krakowiacy 

i Górale*, komeayo-open. w 3 akiach.
— 4

.CHOCHLIK* W COLOSSEUM: Nelywały JO- 
gaty program. Występ) Sachsów, Dobrzańskiego, Za- 
r,orskiej. Borkows.tief i w. i. praż dwie tarsy. Początek
0 7-30 wlecz. Bilety u Gabriela, ul Legionów 3. ~

TEATR W O D E W TLO W Y  (^nflen A  Ossołiu- 
ficicn 10). Cc dziennie przedstawienie. Operetka, 
salet, ' -odewi'. Bdetv wcześniej w biurze cŁden- 
nfcow Sok iłcwsKiego ul. Jagiellońska 7.

,  _ » ■ « —

N a  MAŁOPOLSKI O D D ZIA l OKRĘGOWY  
CZERWONEGO KRZYŻA złożyła p. Amela Z Io  
!amkc".va z Lamecie ”.000 nsk Za ten hojny da*' 
Skłaila Zaszącl 3crcłeczne podz^ao wanie.

NA STACV Ę POSIŁKOW Ą CZERWONEGO  
KR2YŻA nannyclh! i chorych kołnierzy złożyli U- 
tzędaicy Dorrądnj i Lasów 518 mi. Pan Zygmunt 
KnopińsU na ten sarn cel złożył 500 mk Za oby- 
dwŁ te dary składam scrrfe czifci podziękowanie.

J a d w i g a  Z g ó r s L a .

KWESTYONAKYUSZ CELEM RŁJES^RA ■ 
CY1 EMER YTUR Rada minisfrów uchwaliła na 
posiedzenia w  dnia 26. sierpnia br. n& jytijbSel 
głównego urzędu j f e id  acyjnego nrzedłożye do 15. 
w r z e ś n i a  1920 termin de składania przez ^sob) 
uprą ynione kwestyunujyuszów ederr rejestracji 
eraeryM* i ^szelłueh pretensyf, wynikających ze 
Btosrnków służbowych byłych funkcyionaryuszow 
cywilnych inst/tucyi rządowych, . amorządnwych
1 publicznych byłego Krotest ya poiskisgo i b. 
cesarstw? rosyjskiego, Polaków oraz w d ó w  i fcAj- 
rot po nich pozie stałych.

POCIĄGI DO BRZJCHOWIC. Dyrekcya kotei 
państwowych we Lwowie ognasza: Oa dziś 9- 
września aż do Dchwołamią będą kursować mię
dzy 'f.vio;w3snj i iBrzuchow icami cua przewozu o- 
son następujące pc ciągi. nr. 2278 (o  Ijazo ze Lwo
w a 6.02) nr. 2211 ^przyjazd do Lwowa 7.20), 
nr 2290. (oojazd ze Lwowa 15.05) i nr. 22Ł1 
(przyjazd db Lwowa 17.30).

N AUCZYCIELSTW O  E W A K U O W A N E , passo- 
strjącę przejściowo we Lwowie, potr sebująee 
pomocy w artykuiacn żywnościowych zgłosi 
się z dokumentami fliestwłceznie, celem rejestra
cyi w Kanaitecifc naucz. ul. 7imorowieza 17. 
Spóżmoine zgłoszenia nie będą uwzględnione

ZAGINĄŁ LE O N  STAW ARSKI lat 12 rodem 
z Zbus.sk był w służbie w  UstFzykaeh koło W in 
nik, ktoby miał o nim jaką fnadomość raczy 
dać m ać matce zaginionego pod adresem fi 
Grunef,'Zniesienie 86

CHLEB W  W O I.NYM  HANDLU. Wypiek pie
czywa pozakontyngenr-yrogo jcsf ustawowo do- 
zwoło ly. Siibkornisya apnowlzacyjna na uąjb4:>  
Bzcrn posiedzeniu ustali Cenę tego pieczywa.

ILE KOSZTOW AŁ W ^ W o Z  SMiECI? Na os
ła tniem posiedzenia komisji czyszczenia miasta 
przedłożone wykaz .-josztów wywożema śmiecia 
i błfota z tiki „ilasta od 1 . kwietn.? b. r. db fd*- 
tatniego czasu, które to wydatk5 wymacały 1 ITar 
iioin 700 tysięcy roarei:,

NA STa RY  SPOSCB. P. Leib Sunnę, kupiec 
z Srjhbora. wczoraj m-zacłiiodził placem Strze
leckim mając w  kieiszeni zawinięte w napierze 
8.600 marek. Znienacka wstrzymał go nieznany 
męzczyzna. mówiąc: „pan znalazłeś maje pieni, j-

dze"! Po  wewldowaniu p. Sannom1! kieszeń; wło
żył |mu napoirrót pakiet pieniędzy mówiąc, to 
nk. są (rtiojc Ptoczem >i? rozesz i. Po pewnym -rza- 
sie S. z w i.iii-n .smutkiem skonstatowiEi, że w 
papierze były Zawii Pte Kbcinki z ghzei, po pie
niądze skradł mu ten -Oeznany męż»zyzn« Po
dobnych oszustw już było ,-re ŁJwowie kilkanar 
ścfe i eawsre uoałe. dstatecziUB w  końcu trafi 
,,frant na franta '. - ,

W YPADEK Z NABOJEM. Maryan Kałahńn, 
licząc) lat 25, kaflarz, prz> pracy w irsena^a 
wojskowym PobwaU- 13 rzucił młotek mzypad1- 
kowo między naboje. W  czasie opowodowanej 
tom eksołozyi odłamki podsku pokaleczył:' mu 
ręcv  i twarz, przyczsm wybiły mu oko. < )'jok s a -  
jący Sianisław Óleksiów robotnik Aoyskuwy'. do
znał również silnego poranienia na twarzy i rv* 
kac.h. Pogotowie rhtunfkjpwc po zaopatrzeniu od
wiozło ieh dp szpf.ąla. o*wćecg.: '$■&■ • - —'A t

--NIE M IA ł. SZCZĘŚCIA. Wiktor Battinger ife 
czący łat 28, na placu Krakowskim, kupił ud nia- 
zriatiego żołnierzu marę wciskowej bielizny za 2Q3 
marek, żołnierz policyjny zobaczył tu za.tat-ne 
kupno, przeto sprowadził go n i  policyę, gdż^  
mu bieliznę odebrano, samego zaś, ponLważ ńłe 
uczyni1 zadość powinnoś & s t a w i s i ę  bran. 
ki: zatrzymano na p»llcvi W- r*łu odstawienia go 
dó komisji poborowej

Z  OKROPNOŚCI WOJNY. Jułian Barm.ig r 
liczący lat 40 gapw y  we wsi Słetce-Zowani s w  
lasach p. Władyńsktogo, nastał ujęty w  dama 
przez bolszewików 24. m  aiórzy go wyprąwa- 
dztli dio łas-i. Tu wraz ż cbwóma ńfcżnanymi ży- 
uami, po zdarciu z nich ubrań, nagich poczęli, 
rąbać szablami, Barninyer zemdlał z upływaj km i 
otrzymawszy kilkadziesiąt ran zaś zydzi zmarli 
na miejscu. W czoraj pr?yn'kęzionia B, na lecze
nie do szpitala, gdzie też rrnpo wied/a i o swycł 
okropnych przeżyciach.. ’’ A;'""

DALSZE OFIARY WOJNY. W  craoir osta+- 
nieb walk w  Choaorowis : nieprzyjacielska kula 
karabinótva raniła Tońkę Kutftowę, Ozącą lat 25. 
Jana Tobiasza szewiee lat >4? i Władysfavra Czucz- 
miana "at 18 romitca w Busku raniły odłamk nie- 
pżzyjiate-elskicii granatów. Wynlm km yct przywk. 
ziono na leczeni, do szpitali

KR ADZIEŻE. P. Włodawh arz Szacora wsoół- 
praoottnik anstawej wojskourego, uiofcowai się w 
pensyoaaoe Aauta-* przy ul. Kapernikc la 3 
OsjamiD -zauważył S'-, ż% z walizie z , zamknie!- 
ttego pokoju słuadziono im 6.500 ąilkî  Ę  bieli: ae* 
Paarztdnio aitre Jziano p^szkotrawanętnu 45.030 
rok. [bez ^iedjy i gdsie ait może Sz. ustalić.

Wczoraj przedpołudniem JĘtóżtraPi sprawcy" 
wy-trychem otworzyli okno wystawoz-e w skiepie 
p. IdJa Szapiry w  RyinhiT I. 17: i okradli towarów 
gałanter, jnycł- na 20.000 marek.

P. Annie ■ Matkowski©!' skradziono z ganku 
r  alnosci przy ul. PotoCKiego I. 14, portyerę ki- 
lbuow^ą wartość- 2.000 marek.

Z  KRONIKI PLACU SOLSKICH. P. Praytro 
Kow-al Lupowa?. wczora, na placu Soiskich pa
pieros} przy pewnym stiasanie. Po pewnym cza- 

zauważ; 1 on brak poró-sfu z 7.000 Kcron au- 
stryackich, 450 mk, i aokuji ten tanu.* Gdy zgła
szał swa stratę na mspekcvi poiicyi, przodownik 
poi. Rydz równocześnie składał de depozytu jego 
portfel z dokumantami lecz bez pieniędzy, który 
nieznany mu chłopiec na tym samym placu wrę
czył jiako znaleziony. Cnlopca tego poszuku-e do- 
Iicya,

MILCZENIE TO ZŁO TO  : Przed zwykłym  
sądem pol#wym onegcłaj stąaął na prywatną 
skargę, di Zygmunt Śzełmnki, kapt. z IV. oddz. 
prawnego D. O  G, we Lwowie, ,-a rozszerzfaie 
nienokojących wieści w. Janowie w  łipeu br., 
czcb. wywewał panikę u wszystkich mieszkań
ców,-. ■ r \i\ :M; a:cr»v, jo, w 0>: fu  sffff

Oskarżony broa łł się, żę hył w  Janowie, by 
wywieść rodzinę w  myśl rozkazu ewakuacyjne 
go i nic ni* mówił w złym. zamiarze p 5

świadkowie nie złożyli obcatających prze
ciw niemu zeznań, wobeę tego oszarżoacgo 
uwolniono od winy i kary

Z DNIA I NOCY Wczoraj na piacu Maryae- 
kun, wóz tramwajowy KD. potrącił p. Paulinę 
Kablikpwą, przyczem zruttil ją- poważnie K*gfo-
vvę. Pogotowie rat. udzielne jej pierwsze] p o 
mocy. ’

Mnicetego Katzr, liczącego lat 15, ujęto w

J3ZIENNTK l u d o w y *

Rynku na kradzieży pewnej pani 130 marek, 
któ.e „poaał dalej", katz na po ii cyt p-zyznał 
się do kraazieży i skruszony „obiecał" zwuocić 
poszkodowanej pieniądze

Wczorrj w  południ: dwóch włamywaczy po
częło Się dobierać c5c piwnicy, gdzb mieści się 
magazyn «.upca Szymona Ssifeaa przy ul- Kazimie
rzowskiej 1. 17. Spłoszeni przez subiekta, p o d 
stawili dwie sztab.y tżraaZno i rurę służącą db w la 
m,vwania któie 10 rzecze zdtepuimwuno na pA 
licyi,

Sattochód ł. g4P potrącił wczoraj na pi. Ms 
ryackiro pewnego mężczyznę, którego odprowa, 
ozeno do kkai za w  cełi zaopa*rzenia 

1 'Borucha SiTibera1 iczącegc lat 2C ujęto w  
czasie kradzieży kiszonkowej i odstawiono db 
aresztów policyjnych.

- — L «■" t--
-NA FUNDUSZ DLA „ŻOŁNIER2A POL SKIE, 

G O " złożyli Tow. Konaiski 50 mk tow. Schin
dler 88 mk. jako pobrany żoks w  Z-wązkt Strza 
Leckśm. E ' ’

; Członłiowk Straży Obywatelskiej O. L. 0. 
sekc. III. w  Sygniówce , ofiarowa, na
oeł powyższy swój żołd • Kosnentiani Leon Kar 
kwski 180 n ±  Jar. Swoboda 100, Józef Złotek 20, 
Jozef Kargo" 60, Ja« Sisch 60, Jan Domański 50, 
Fabian Kargo* 60, KazimłTz - harłowsit’ 60, Jó
zef l taranów &ti ?0, Jan Kozinaor 60, Euv. ard Ko
walską 50. Floto Baranowski 50, Jan Masłyk 40, 
MaksynJJian SzajowiSKi 60, Antoni Sucb 60, .Jó- 
ze* ińizior 20, Fb;i.cs Wałukieyy.-z 8C, Michał 
Ptchler 80, Józef Zcnkaer 40, Jocaf Jurjewicz 50. 
Komendant Leon Kariov,TSki rodzinom po pole
głych żołnierzach 10fr pik., cFą ęięmnyci' żomlhzy 
yoisikich 1Ó0 fcnfc. na okręt Dzieci polskich 100 
marek.

Z  Ameryki.; Irenka JaźyJńska dla głodnych' 
dztsc' lot) tnł'. Jjążv. Ikscą' dla żołmerza 100 mk., 
dla , biednych 10C mk., F.eroak Władysław 18o 
mk., sis żołnierza polskiego

Nr 224

yxomuitiKaiy.
RACA ROBOTNICZA P P. S odbędzie posie

dzeń e w  piątet- o . goaz. 7-rnej r  icczor w  lo
kalu Rvnel 8. L  p j? ooraądktoir dziennym Sy - 
ruacya polityczna.

- W zyw a się cziosiko^ Rady Rabotnto^aj' i racl- 
n*fch mbjŁkich, aby jak najtbznierT przybyb' Ob
rady zaczną óajg pimkmrtnk.

POSJEDZENiE M ĘŻÓW  ZAUFANIA r wszy- 
shciich warsżtató® wojskow:tob odbędzie - sie w 
czwarto’ o gbefe. 6. wtocz, w Zwlązsu Maiaiowt- 
ćów. Sprawa bardzo ważna.

Ą ó ź n e .

W O D A  NA W Ł O S Y  ZAMIAST W Ó D K I:  
Przeprnwadjeme ustawy antyalkoholowej w St. 
Zjeanoczopycri dotychczas napotyka nu truuaości 
do aieprze^wyciężeia-. Okazuje się, że ścisłe czu
wanie nad tą ustawą wymagałoby olbrzymiego 
aparatu służbowego, io atoli przekroczyłoby 
dzięsięćkrotnie budzei, prz iZftScżt ny na ten cel 
Od wejćci* w  życiu ustawy stanęło przed sądem 
około 6000 obwinionych o ODWstwio. Między ni
mf byli luazie. którzy z braku alkoholu starali 
się zupom osi innych środków dojść, do pijackie
go pfezcłomienia, j ik  ip. 170 próbowało sie upić 
pe.fuit ami,. 380 wodą kplonską i innem' wc Jam’ 
toaletowemi a 440 wodą dc mycia włosów 
fbayrum). ’ '

: NIEBE2BIEI iZNY BANDYTA- Otsefedaj przy 
okienku kasj 'Hetowej na tfwmrcj vi.c-deńs7.i m 
w  Waisza ito żołnierz fotic 'r¥tiy p-imal w  pcwn ,m 
rOunistozu oamlytę Wiktora Marcże /ski«go. Ban
dyta rozpoznana usitowm yjr.edz lecz ujęto , gp 
i aorowadzona na pulicyę Podałaś rc-wiz^i zna- 
Itszejm przy 'uim, w  wali a . znaczne sumy w  go
tówce wiele fałszywych dokumentów wojskowych 
i podrot ionvch pieczęci. Złiemaisfrowany, 'mdt- 
miotrz" szyiao chwyci za re.rohra, ;strże|B w 
strenę bńdając.ych go drogim strzałem pirz łstrz?- 
iii &ię W pierś, nio powo^tojąc jednak śmlera- 
Odwie.ęmtno go dio Hzpiiaia, gozib go przerłuchano.

\
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Co mysia Ukrafńsy w %iidniu o boi*
s u E e w i k a p h i

„Poświęcamy cały nasz długoletni tlo&yłeft ro Gał^yi wsefiodmej"
Cytaty z .Ukraińskiego P^aporu“. wychodzą

cego w  Wiedniu . Alt. Najazd bolszewicki i spra
na  Wschodniej w  Galicji".

..Zanalizujmy w ogólnych zarysach sto
sunki, jak or.e mogą ułożyć się we Wschodniej 
Gabcyi po ewent. przyjśeiu bolszewików. Naj
pierw trzeba sobie silnie uprzytomnić, żę bo l
szewicy przyjdą do kraju obcego.,... Kiedy bo l
szewicy przychodzą do obeyub krajów, tam oni 
naogót godzą się z istniejącym stahem rzeczy j  
tylko politycznie starają się wryzyskiwać je dla 
swoich celów... W  ten sposób przychodzi —  jak  
zawsze w poiityce — do kompromisu _*iiędzy o- 
biema interesowi nem. : tronami. Przwkładem 
tutaj Persya i nacjonalistyczna Turcya Keinala 
Paszy...

,M y ani chcemy ani nie możemy baw :r  się 
w jakieś t. zw bufory. Niechaj Europa sama 
załatwia solne swoją sprawę z brlszew:zmem.;. 
w  historycznej walce dwócb świattów —  Wsch.

: 3) Kapitał handlowy.
, Wiszystkia oue są pod względem narodowym 

nie w  uimaiąsgEh rękach, nie nasze. Dlatego ich 
eweri. zmoczenie narodu uluJńskłego w Gali
cy' zupełnie ni? dfejyfca. -Przeciwnie. Z  punktu 
widzenia (interesu narodu ukr. zniszczenie bęirfó  
ich nawo* korzystno. My przede wszy stkiem z cą- 
łej duszy życzymy :*>bśe zniszczeni oolskiej wiel
kiej własności ?i-sniski<ejj i tuta,' cwent. boisz 
witCkie zarządzenia znajdą w ^ 3)4 i w  naszym nar 
rodzie jak najbardzief .rapcłczujących wykonaw
ców i

Wielki nrzerr vS' znajduje się w  rękach pol
skich1 uioo życtow sfeich w oajjoSćir. Kiedy bolszewic y 
zechcą go socjalizować — prusimy. My zupeł
nie gjg sprzeciwiali t«%j( i tyilm wówy
czas t<wanmśmy pestarae si? o postawienie na 
porządku dziennym ispngwy rev>|ndyte.ąyl dla cbłci. 
pów borys5awsildch: i hiKfcmowi.Sśich wyszacSrp- 
wwnego far prrrym "fcsploataeyi naJttowycb łth>

i Zscbodu my. zadowolimy się ro:ą bierną 1 re W tej czy w  cfjńej. formie1 w  całości powinńb 
interesy nasza w całości leżą tyiko n» Wschc- wrócić do jssszcgo ,’yktódjahstwa... 
dzie. Nietylko bolszewicy, ale wszelka siła, która * ■ lVłell’i  ̂ STeaVf i & <ały handel z z i a j e  -tftę u
przychcdzi ze W srh .—  przynosi nam z m«rtean- * 8& rć-tmlei w  źydowYdćh a !!*>••'ńcfehch rękach, 
tyczną poprosm  
cyalnej przeWa, 
w Galicyi
—  wsehoani sąsiad ozyai star owczy wmieć- za- J Lr-”?-1-" Ksg?* w -  
borowi nasrej ziemi pr-re* wroga.,

życie .refornr bo’s»°\vief ich w Galicyi n;e przoi- 
Blidwia z naszego stanowiska żadnego powaAego  
naebezpiecz!?ri)srvra...

Przana,Mąę-y S'włoczuy udam i pewfen upa
dek życia eiwnomrcznogo w  kraju trzeba z góry 
wziąć w  rachuby i pogoda® się z mm. Zresztą: 
co stracił nasz chłop kiedy w  ga&yiskich mia
stach panowie urzędnicy poiscy lilie będą mieli 
iyłf*sukna anglolskisjgiu i tyle jedwabiu szwejj- 
can^itiego ile byłoby potrzeba dla r.jdk i dla 
ich piaiioinek? Nais oto głowa nie boii...

Tak zwalić bołszewśdkie nLbezpieezeństwD, 
kiedy je wziąć pod1 świa.i,*, i dbbrze a bezstron
nie rozr/cżyć, występuje naogół jakt strach na 
mała dzieci...

Z  powyższego wynika że włością nslwo ikr. 
j. inteligencja ule. na tałun irzewrocie mogą 
tylko zyskać...

Nr. 43. 8. saerpttda art. p I. ..Pochód bc»szet 
wacki, dotychezeŁOwe jśośśfcf * ł-atsaa- sp«awa<{ 

..Nasza taktyku w  kraju musi •wysunąć się 
bft czolj wszystkich naszych .imków pobocznych. 
A ona wyniknie uardzó prędko na podśtaui1 tego 
slosunku jaki zapoczątkują we Dec nas nowi zdo
bywcy haiśzrgokraju. N ‘cma wątpliwości, że m i ę 
dzy  nu sal a  n i m f  j e s t  b a r d z o  v/ i e‘ 1 e 
w s p ó ł t i c h  i n t e i e s ó w  1 dSatego i i :  powin 
0© być trudną rzeczą stworzenie takiego modus 
Ytrendi uti  /Jzy nimii. l nami któsrŷ by nh zagraża* 
atu -ict. z il  naszym ideałom... ’

Jeszcze może tigdy nie było tatt toorzystnej 
Sy iina-cyi łia pasze; sprawy, jak łersz?‘.

Nikt nam nie może dowieść cytrami, datami!
i faktami, ze np. bolszewicy kolonizują Ukrainę. Z 6 CIW; F@KW IZySyiB?8!
Przeciwnie. Jest realnym fantem że w łasak Ministerstwo spraw wojskowych ngtasza na
panowanie Dołszewtckicgo regsmu jest w aran - i stępujący ko.nauik.at' Z  powodu śk*: g ria śam i- 
kiem oełnego wyzwolenia naszego włościan- \volue żckwityĆyc ^ «e z  wiyśko, pc w państwie
stwn ......  [ prc worżądne •u njt może być tolerowano, za

Dla nas ekonomiczne soeyaine warunki i \ ' \ną,ŁzB sięT""" ~ ‘ - ’?  
eia uki włościanina stoją wyżej ponad wfizJISr- i\ dowotłcy. iioączą zełnitrza, że pod naj-
ftie białe Ronie, na Klórycn wjeżdżał aiaman 
Pertura do Kijowa, automobile z ntjszpmi he-- 
oum. w zagr. stolicach i inne podubne oznau 
naszej zamodziemośc). Chociaż *ny w  Gancyi 
latami całemi walczymy za ukr. napisy na bi
letach kolejowych, za prawo ni-szej mowy w u- 
rzędacn publicznych, za szkoły, Ut.iwe -sytei . 
t. p. to bez ogródek możemy oświadczyć, \i
bez namysłu poświęcamy cału Hj.sz dłujoib»ni, 
•nozolny dorobek w Balicyi — iyiko za tę je^n* 
edyną zaobycz, ahy cała ziemia we wsch Ga 

licyi znalazła »ię w ręku naszego chłopa i ażeoy 
została przenędzona z naszej ziemi cała polska 
biurokratyczna p zywłokr..

.Modus vivendi“, nie gorszy niż z Pcrsam; 
i Remal pasza —  sądzimy, że powinien, i mo
że znalesó się,.. Bolszewicy muszą w Gancyi 
szukać sojuszników, tworzyć sobie podstawy dla 
swojego regirnu.

Nasza inteligencja pozostałe w ścisłym zwią
zku z ludem otóż gdzież są te hasła, pod któ- 
remi mogliby bolszewicy zwrócić lud przeciwko 
inteligencji, innemu słowam i; przeciwko swoit® 
dzieciom ? Dlatego ukr. inteligeneya nie po
trzebuje «ię ooawtać przyjścia Bolszewików,

■* *  ' V.y.X-.
Nr. 40 18'"VII. Ari. p t. .Momet decjóu-

ątsrcwfiżem' karam: -  a i do kary śmierci — nie 
wolno mu się posuwać do róh rabusia i że lu 
dność ma prawo' do jego pomocy i ipieki a mą 
doznawać od n ego krzywdy, * T~ ”

2^ podwładnych dowódców należy nouesać, 
że za to terowa ntc aauużyć będą pociągart do 
najsurowszej o ąpowtećTzialaośei

Kim.sterstwo ogl&śzs •'ównoczrśnie przepisy 
o wykoŁjwamu. rekwizyeyi, "które" mogs być 
zorza,dzoife fylke przez wyższe władze wojskos?u 
za natychmiaslową zapłatą a w razie ttiemo- 
żneśei zr należytym -kw-itei* Tażełef.ia należy 
wt-osić do wyższych wliidz wojsaowych, które 
mają obowiązek udzislić poszkodowanym wszel
kiej pomocy. W o lno  też poszkodowanym zwrć 
eić się do w łaaz cywilnych 'starostwa pońcyr), 
które alho suma dadzą pomoc albo skomunikują 
się z władzami wojsk. Wszelkie pretensje o od- 
szkodowa aie należy skierować do !nt rndantury 
DOG (do okręgowej komisji tekwizyeyjaęj.)

3  w y d a w n ic tw

NTFM. SOCYALISCI NIEZALEŻNI / MOSKIEW
SKA MIĘDZ ltNAKODOV7KA

BEREIN 5 w r^ sn k , N® jiedpisn z..pósiądzgń. 
pąństwowej konferrucyf party r i należnych «ąte 
głosił przewodniczącj Ciispin referat, p przebie
gu liongresii tppsl^ewskiegP), W którym między in- 
OflUtt (mówił:, r.z& 'XZ :ć - r; .Z ': : .d c r.n

,Do częgpby rtr^irovnatfeiłc. przyjęcie warta:* 
ków III- międzynunjdów^c poznać można z ©be- 
tpej tąktyH kpraunjfityO’- tti^eek i& u  którzy

W' OBRONIE OJCZYZNY, zwit się ostatnio 
powstare czasopis.nj we Lwowie;  po przeczyta
niu pierwszych numerów tego pisma nie spo
sób hic uczynić kilku analogii z pismem o po
dobnej'nazw ę .Patr.e en danger “, (Ojczyzna 
w niebezpieczeństwie! wydawań em w  r. J 870/1 
przez znauego fiancuskiego rewolucjonistę 
BI. nqui’ego. Ttnsam prawdopodobnie dueh i ni- 
teucye, ktdre kazały uzisiaj sędziwemu jsatryo- 
cie i demokracie B Wysłoucuowi piórem pela ć 
służbę ,w  obronie ojeryzny"1, uczynMy ongij  
7 giośnego teoretyka i pras tyka rewoiucyi Tyr- 
teasza paryskiego proietaryatu, gdy tenże bro 
nił honoru ojczyzny i wolności Paryża przed 
nąj&żden nicprzj^acieiskim i podłą zdradziecką 

j nuatodusznuścią bmżuazyi
Szlachetny patos patry o tyczny i nazwisko 

redaktora, powinny dawać gwarancyę, że uczu
cie tak gorliwie plugawione przez naszą rodzi
mą reakcyę. nie będzie w niem tylko odświę
tni) płachtą narzuconą ns brudną siatkę co
dziennych poziomych interesów i pospolitymi 
szacnrajsiw
K  -W chwili kiedy .Rzeczpospolite" różnora
kiego autorameniu gł :iśne z ataków na Rząd 
1 Naezesnć Dowództwo dopoininają się hałaśli
wie o rozjjov *zechnianifc ich z urzędu w'pośród 
żołnierzy, cz"nn,ki wojskowe Dowinnt beswa- 
ruwkawo o tfens, czazopiśmic pamiętać. Adres 
phiina: -Lwów1, Chorążcz.zna 3i, .wycnodzi we 
wtorki, czwartr soboty. Cena aru 1 mh.

jący
.Cała waga naszego pytania lei] nie w sa

lach konferencyjnych w Spa w  Londynie. W  
rzeczywistorct sprawa ta decyduje, się tylko na 
potech bitew, które Dra wadzą się te^az na na
szyć n granicach Czy Rosya boiszewicna mi. ty
le m oralnych i fizycznych sił, aby zadać pol
skim najezamki 
I czr perspektywy 

ua drogę ustępstw 
gijbi  poruszają n»sze se-ca i umysły**. A jbrr.

Czy my Ukraińcy galicyjscy pod względem 
socjalnym narmy przyczynę obawiać Ąsię na- u
stępstw wprowaazenia w naszym kraju regimn światowa 4  ̂ 7
bolszex lckiego? OdpowiŁdimy jak pajbardzie; BERLIN 5. wrzosnśa fWfed. B. K.). Na posła- 
stanowczo, że nic. w zaanym razie... Móżemj .dznńfa pańBjwowibj kontareinc.vi „iezależnybh ,so* 
wyszczegó nić trzy typowe grupy eksproprjato- cyalfetów .4ehak)wea-Q w oalszyiu ciągu Oad mo
rów,-. którxy w systemie wytniuaionym. przy- Sdewskę ini^lz>wasódSwka. Hwyszk: -fc  nuwycą 
właśzcza ą cobk nadwartość cudzych rąk czyli starć międz; ióaOcfcer sm . «  i  edebotu-em, Nas*ęp- 
robomików. Nimi są.: =nie przystąpiono do głoaowaiia Rezultat jeszcze

1 ) Wielka wiasmość ziemska; iiiewiadomy.
2j Kapitał r  .zemystowy:

dju a  rViskicK SalJz-4 die r-iej tylkr TUtłcocno orc-nne 
grepj pw ^joe. .Lcam-żyjk #  fełsz. wem urojeniu, 
jeśÓ wierzy "żi" _ Rcsyi “nióże *vyjśe i^wMutya

JT ruchu robotniczego.
Z w ią z e k  jjruepwmikóro ke in ersk ie fi 

o?ę bOTOWią ostLsega P. T .  Publiczność 
aby przy płaceniu rachunków  w  lokalach  
puDlicznych me u v ’zgicdniąli d o p isy w y it ia  

prorf»atów g d y i procent w y p ła c a 'w ła 
ściciel danej firmy. ' Zarząd

P© Towarzyszy partyjnych 1
Wzywamy wszystkich Towarzyszy, którzy 

zgłosili się do pełnienia obowiązków w  szrrt-
gach „Związku Strzeleckiego", ąby w  orgasiza-
ęyi tę, n;e tylko wytrwali, aie naLży ją jeszcze
Y anocnić. Do żadnych innych wganizacyi, 
ą-.?yc*ajni» wrogich klasie pracującej wstępować 
nie należy. Na prowincyi zwrraci;ć się po mfor- 
macye do komendy związku we Lwowie łub 
do prezydyum lwowskiej Rady Robotniczej.
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WITAJCIE!!!
Powracający z lemisk, wywczasów  
i ewaknacyi. Witajcie i oddajcie 
swą odzież do udświożenia i ^i-ęk- 
n-T,j farbowania pierwszorzędnej 
pralni i art. firblarni lwowskie, 

*1 i L I  A“,
Loezpieczac można dane rzecz* 
od zamniącia na dowolną wartość

Centrala: Lwów, ul. Marcina 1. 15.
Jt.-^ ięgann

W d>dat!tosi>aJ £kppc~jt-wsf*
dla oię:kko praciaącyćh-

W  odpowiGiz' na iftlterpclacyę posfa Tow. 
ara B o b r n  wjs k i e g o  r.flow. w  spraw# dodat
kowej rceyi dla ciężko pracujących w Małopol- 
scs — ;• ministerstwo aprowiifcacyi w  porozumie
niu z mmjkterstwem spraw wewnętrznych nade- 
Bia-lo następującą odpowiedź:

Rozpcrzadzeme minstersttra aprowizacyi w  
praw ie  doaiatkow cj aprowizacji robotniczej* z dnia 
8. pażdartamika r. 1919. oraz iostrukcya d i  powyż
szego rozporządzenia d o t  y c z  ą £ ó win id ®  i M z(- 
ł o d  o l s  ki. W odoc jednak tego, że wydział spraw 
ayro^fizaoyjttych dla Małopolski n ie  m ó g ł  (?) 
p r z y j ą ć  na  s i e b i e  o b o w i ą z k u  udzielay-  
n i a  r o b o t n i k o m  d o d a t k o w y c h  r a c y i  ze 
względu na szczupłe własne zapasy zboża, wzglę- 
nie mąki które nie starczyły na zaopatrzenie 
ludności tej dzielnicy nawet w  normalne racye 
żywnościowe, ministerstwo apror izacyi poleciio 
wydziałowi aprowizacyjntmu dla Małopolski ze 
branie za pośrednictwem komisji kwaiifakacyj- 
nych powiatowych danych co do ilość' osob, 
podlegających dodatkowej aprowizacyi w Mało- 
polsce. Na podstiwie tych danych ministerstwo 
aprowizacyi, jako organ centralny, pragnęło 
wziąć bezpośrednio na siebie aprowjzaoyę do
datkową w Małopójsce

Na razie jednak ministerstwo nie mogło przy
dzielić całej potrzebnej ilości produktów i tem 
należy tłumaczyć trudność wprowadzenia w ż y 

cie rozporządzenia z dnia 8. października 19i 9 
Napływające obecnie zapotrzebowania s? 

już przez ministerstwo załatwiane.
. Dotychczas z dodatkowej aprowizacyi »  Ma- 

łopolsce korzystali robotnicy górniczo-hutniczy 
oraz przemysłu naftowego,' saliu, pracownicy 
kolei żelaznych oraz robotnicy miast: Krakowa, 
Lwowa (raz jeaenl!) a ostatnio i Tam owa. Innym 
zaś robotnikom ciężkopracującym przy rozdzia
le artykułów żywności przyznawały starostwa 
w miarę isiniejących zapasów racye żywność o- 
we —  w myśl ustawy z dnia 16/1 1918, wy
danej przez b. rząd austryacki tj. 1850 gr m ą
ki tygodmowo.

W  dniu 30/IV minsterstwo aprowizacyi przy
znało dodatkową a pro w izacyę robotuiczą csrszy- 
si(?im"zaWadom wojskowym na terenie Mało* 
polski — od kwietnia i b.

Z chwilą zastosowania rozporządzenia z dnia 
8. października 1919 w  całej rozciągłości wszel
kie przydziały czynione na mocy przepisów’ b. 
władz uus^ryackich utracą swoją siłę.

W  końcu ministerstwo apruwizacyi zazna
cza, ze ■"zydżisły za ezas ebiegły dla robotni
ków podlegających dodatkowej ap^oroizeeyi usku
tecznione być nie mogą, ramy zaś rozporządze
nia z dnia 8 pażdzierma 1919 nie obejmują 
warsztatów przemysłowych, zatrudniających po
niżej 5 robotniku w.

bucia staje się ob jaw em  grożn^Ja/ toteż spodzG- 
■ wam y isje że Generalny D e 'e ja t  jak n apzybeie/  
pod j n tó  la re fli i (kbrnysii srodk ’, aby  robotn ików  
uratować przed klęską ostateczną, która m oże 
się nie ogran iczy  do samych tylko robotn ików .

! N i e l u d z k i  d i  o  g  o m u s t r z  k r - I e j o w y .

W  nneiudzki sposoe pastw ił się onegdaj d ro  
gom istrz ko le jow y Ziem ba na roroe kołejow yn 
nad 10- letawn chłopaki tn Chmurzyli?' i  n, k tórego  
rzekomo przy łapał na kradzieży drzew a. Ziemba 
w lók ł (przestraszonego ćhłonaka, pcczerń go  rzu
cił pod w a gę  kolejową. 1 —  Chłopaka, > jeś li za 
w in ił, należało oddać do ukarania i odźicom . uje 
m iata zaś praw a żadn ego ' taka • ordynarna Z iem  
be. którą należy za  łajdackie znęcanie sfd’ nad* 
bezbronnym  chłopcem  pociągnąć do odpow iedzia l
ności *.<►' no-sądowej. a |W .... .. ‘Ą.

J e s z c z e  o  s a m o b ó j s t w i i e  o f i c e r a .

Sam obójstw o podpor. Amarze ia Kotońskiego 
który, yak to doniosłem,, onegda j pozbaw ił si,; 
życ ia  w ystrza łem  z rew olw eru . pozostaje w  ści
słym  zw iązku  z  roziicznetrii naau żyda irj w eks^ 
m agazynu żyw n . 6. arm ii. W yk ryc ie  tych m alwer- 
sacy ’ sTbai^o śp. Kotońsk iego do sam obójstwa, 
które popełn ił p raw ic  w  obliczu  grożącego  mii 
aresztowania.

Pouobno me tylko on  jeden m a być  w in o 
wajcą,

■ i
A v i

W  B i a ł e j  s c h w y t a n o  z ł o d z i e j a .  ,

Spraw cy kradzieży garderoby wysłanej stąd 
celem- fa rbo  wania i pheniieznego czyszczen ia do 
fabryk i Józefa Rottera  w  B ia łej, zostaii w yk ry 
ci. G łów nym  spraw ca był ekspedytor ii-m y  w y 
m ienionej Franzl. który przed nadaniem kufra z 
Białej do Przem yśla , tam na miegscu wszystkie 
rzaczj w artośc i około 250.000 marek, wykradi, 
poczem, dlc w a g i napakował scorruy i kam i arj! i lasu 
kufer ten naaał. Franzla w raz ze wspólnikami 

j aresztowano, a rzeczy — praw ie wszystkie - -  
Duebrano.

Z PrzemyćHs.
P o c h y ł e  —  d r z e w o  m a g i s t r a c k i e .
Mnożą się oznaki świaciczące o tern. że za

rzuty coraz częstsze o “niewłaściwej“ gospodar
ce drzewno-opałowej magistrackiej nie są pozba
wiam* słuszność. NI? chcąc na razie wdawać 
się: w  szczegóły, zwracamy się do zarządu gmi
ny, aby zbadał jak najściślej catokształt gospodar
ki! i obioru drzewnego (zakup, przychody, roz
chody, robocizną* ; “pod iiiił się“ następnie swe- 
mi fspostrzeżeniauii z radą mieiska. i

! , ż lA i
K a m i e n i c z n i c y  a r e k w i z y c y e .

Rekwizycye mieszkań ni? ustaja wpiawdzie, 
ale dają doskonałą sposobność do nadużyć tak
że po stronie właścicieli realności, którzy potra
fią zawsze znaleść taką dziurę, przez którą tra
fiając, i owodnją zmianę zarządzeń rekwizycyl- 
nych — na swoją korzyść. W  takim za» razie, 
wszelkie rekwizycye zdadzą “psu na t>uty“ 

bo służą one właściwie gospodarzom do szy- 
icancwania niewygodnych Lokatorów.

N i . e b y w a ł a  k l ę s k a  b e z r o b o c i a .
żawód budowlany przeżywa obsenie okres 

wzmożonego bezrobocia albowiem olrres drobnych 
robót, naprawek, przeróbek w mieście * okolicy 
ma się ku końcowi.

W  mieście isamem rffe było żadne; nowej 8u- 
nowli “ cjw/iłn.‘j“ . Jeśli coś budowano, to ini- 
c;.ratywę dawmta wrjslmwość, zarzad budowlano 
kY/armmko”.’̂  i H&lc 5f'stytucye wojskowe. To 

p.^ac.ena część i.-: u-ć-ęirt-ó b - o -wianych, (:mt-
v.'::zc, l.ai.taKft imm dG, cieSję, s1 ■.* trż?. —• a pyjcz^>'Ś-Dłi‘OUę̂ ;'* Yfwfc,' tti&bW-SWi. tgGyw&z. co.

tego tmoialowcy) znaleźli jałne tak|e zatrudnien i  
w  zakładach !?vo; =kovrych Ob. cnie jednak widoiri 
na dalszą pracw i tam ma ^jr ' tak, że organizacye 
zawodowe, już teraz muszą cbmyśieć środki wal
ki z kięską bezrobocia, zagrażającego licznym rze
szotu robotniczym u progu najcięższe] pory roku.

Sygnabzowana na wiosnę przez rząd po
moc dla bezroDomych w  scsfeci zasiłków — sto
pa ’.ich była niesłychanie niska —  utknęła gdzieś 
w  drodze między Warszawą a Przemyślem. Przy- 
pc mina to, żywo dawna metody b. Austryi, któ
ra również lubowała się w  przyrzeczeniach) ś c 
inających — o  ile chodziło o Galicyę — nigdy 
doczekać urzeczywistnienia *

Tymczasem wrzenie wśród robotników za
grożonych w  podistawiach swego bytu, uekanvch 
niezmierną drożyzną — nawi .dzanycb chorobami, 
przybiera groźne rozmiar^ i j*ńe będzie w;ną kie
rowników -uchu socjalistycznego i zawodowego 
w Przemyślu, jęśEi ferment niezadowolenia kłu
sowego przybierze formy rozlewny,- szerokie, w y
szedłszy z uzerwy, w  której się długo już ui- 
trzymać nie da '

Sfery rządowe dotąd bowiem zrobiły śmie
sznie mało, aby robotników choć trochę zadowol- 
! kić i Juirzymiać w  nastroju jaki n takim. Trudno 
zaś wymagać od ludzi głodt^ych, niemających pra
cy ani widoKow na r i  i, aby “zc względu na ogól
na położenie^ — dzielnie wytrwali. Tak można 
o* biedy rozumować przv zielonym stolicu — ale 

jlni-' w ob  iczu rjsbćzjKufetoścł w  twrardc-j szkole życia 
!;samego'. ' $ . ' • -■ - ■-

S:r-szc:ając s . ę , - i ) t \ ' . k l ę s k a  h-z o-.

PAPIEŻ GRATULUJE POLSCE Z PO W O D l 
ZW YCIĘSTW .

W A R SZA W A  7. września (Pat.';. Prczyayum 
rady ministrów komunikuje:

W  niedzielę 5. bm. o  g. l-scej popoł. nun
cjusz Sio.icy Apostolskiej mgr Pat!1 złożył yp- 
(zvtę ;p. pr:zvden!civi m:nfe'rów Wltosow*! i wf- 
cepT' zya n o.w  p. Daszynaid mft i tsierće zn'e gr3- 
fuktwal narodowi i , rządowi polskiemu z racyi 
zwycięstwa  ̂ :ego rezultatów. W  serdecznych 
słowach oodziękowali obai Drzedlstawi.iele rządu 
polskiego nuneyuszowi sto i.y  apost. za jego przy
jazne uczucie względem Polski, ?

— —

\5t kierunltu oftrueieństro faolszeDnieiłieh"
W A Rh z A W A .  „Kurjer Warszawski: W  i Go 

warowie pod Ostrołęką bolszewicy zamordowali 
22 letniego wihrryusza ks Nowakowskiego. W  
Surażu pod Białystok iem rozstrzelali księdza 
Kałberstoifa. Proboszcza Olesińskigo pędzili 
bolszewicy bez sutanny i trzymali w  więzieniu 
kilka tygodni. Rozstrzelali 13 Polaków z inteli 
gencyi za czynność narodową ( na polu spo- 
łecznen:.

--

KOM UNIZM  W  CZKCHACK

PRAGA 7. września (Pat.) ' .Na^our Listy" 
piszą, że w  ostatnim czasij zaznacza się, szcze
gólnie w  Czechach północnych, siłn? wrzeni? ko
munistyczne. Czechy północne są zalane komu
nistami któ"zy działają wspólnie z., komunistami 
saSkin i. Komuimsci Czech północnych utrzvrnu- 
ją sicasłe stosunki z bolszewi ranu węgierskimi, 
ttudzieź z bolszewikami w  P raa iff i we Wicdaiu.

, —
Błodoroa śm ierć Chmaeh

\̂ 7IEOEI). 7 września (Pat.) B. K. z Londy
nu. Z  powodu meuradzaju w  Chinach panuje 
w prowincjach Hunan i Szantung straszny 
głód. 20 milionów; Chińczyków stoi w przede
dniu śmierci, Wedle autentycznych wiadomości 
wzmaga się liczba Samobójstw, Zdarza się też, 
żi.>* r o d s n r z e d n j ą  swe dzieci.
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W spi a wach tego działu 
odnosić się na'eży do 
Komisy! 2’wiązku Kas 
cnoryeh , Mnłopolski i 
--------- - Śląska — ------

0CHR0HH PRACY W ychodzi * 

r a z  n a  t y d z i e ń

jako orgar

L W 0  W 
ul. Kopernika 1. 26, H, p D zm i p o św ie co n y  s p ra w o m  och ron y  i B feezp ieczem a p r a c u ją c y c t

lYOIuibyi IWlłJinU i>»*
dlr chorych.

fters® cPSa kandydatów
nr maniupulacyjriyeh urzędników kas cho

rych odbędą sie kto Lwowt i i  Krakowie, Kursa 
rę, pvu\ą tych. któtzj pragną starać, się o  pesacty 
sawajonri.ć e (ustawami dotyczącymi, statutem, In- 
staufccyi. t  f  j atetyką. ;

Kie s  (Kijfe pa*!r£W 2 — 3 tygodnie przy catof* 
izjęrinoj raccó. Naroka jest bezpłatną.

Kandydaci miszą wykazać, że posiadają wa
runki cdoc^-iatwjące wjnoogam dla kniłdydŁtów 
r*a imajn-puiacyjne posady rządowe.

Z g ł o s z e n i a  n a  te k u r e a

bez różnicy płci przyjmuje (tylko pf^SminW %hni> 
sya związkowa, Lwów, ul. Kooernika 28.

Zaznaczamy, źe Komteya posad nie naoaje. 
O posady będtot. można się ub^-gać podaniami 
do poszczególnych ?.arj gdow. Kombya będzie iiau- 
dydatów nadających się polecał9 k.isom.

Wszystkich na kurs przyjętych fcomw-ya za
wiadom fci»dy kurs się zaczną. Zamaczamy, że 
kurs? rrzooczniemy gdy tylko sto:>«nkI polity
czna- ina u> pozwolą.

. 1  b e z ^ i e c r e n l e  q e £ \ ą * ^ p a d k u .
Nareszcie pragnęlibyśmy przystąpić do w y

kazania. ii a powinno kosztować ubezpieczenie od 
wypadków, ędyby objęło wszystkich pracujących 
podlesia, pcytei «*b*zpiecz£pi'j w  kasach chorych. 
Obliczeni a  ni hnrż być o; n r tern ni i> «cte a * a .h 

at^kuracyjnej, bo  niema w  tym ki 'ran
ku d-oscateczitych danych. Musimy poishigna'. 'te  
Statystyką dostępna —  a -tej jest bardzo mato —  
fi z ccaktjijti. . otydięzascwuj wysnać przypuszczal
ne cytry. Mają one wszelkie dane po temu, by 
iife> bardzo r.-slj-i^ały'ód rzeczy-,. Łam # iftnają nam 
dać możność oceny, czy ubezpieczenie labie nie 
będzw zbyt drogiemu'nie dbffiąSy zbytnio przed- 
si^biowttea. B i  chociaż właściwie pracodawca od
powiada całym majątkiem pracującemu, któremu 
się w  pracy w --go przedsiębiorstwie zdarzy} 
nbszczeGiwy wypadek, eheefoż - w  -  praktyce 
taka od^ow-lettz amośó byłaby bardzo kosztowną
— to Jc<f-.afc przy w H ldm  kosze#; ubszpioszenia 
wypadkowego podniósłby się krzyk, że te rzecz 
j-ajst z-a drogą, że orociu.kcyę podraża, żo nie daje 
możności fce n fcirrcnc-yjoe j.

Won?: tesro koniecznem jest obliczenie —  o 
ile warun i na to pozwalają — śei de, abyśmy się 
przekona ii, ozy żądanie r«s®e na;: i-ir- za daleko, 
gdy s ‘ę ćó/,-.agamy jednolitego zalsr 5sa ubezpiecau- 
nych sra wypadek choroby i riiszezęśJiiypj pnjy 
godv i

Ksss chorych mająca 3/4 pra< ownrków fa
brycznych. hutniczych o przeciętnej liczbie człon, 
ków 17.3^6 wykazuje 2.241 wypadków — 25.034 
dn z asiku wyru aconych z powodu wypa !ków 
w. czasie pracy. Kasa ta z wszystkich znanych sta
tysty k wykazuje największą bujmę dni zasiłku —  
prawda, ie  u niej jest statystyka bardzo scisła. Z  
tych 20.031 dni kasa possryła za-ilfetem 19.357 
zakład ubezpieczeń refsutę t. j. 5j634.

Masny więc możność dokładnego wyliczenia 
jaki fzoiszf f"ia entonkfi — w  najdroższych warunkach
— ponoś'; kasa choprofif i yak" można by podwyż
szyć opłaty na ubezpieczenie od wypadków, gdy
by *w mysi ort. 24.. zakład od pierwszej óh wilii 
trata! wziąć ną g&8m  łsosz.a każdego wynaifku.

19.357 dn. zasiłku na 17.S56 członków da te na 
jednego członlaa 1.11 dnia zasiiici. Gdy przccfęthą 
klasę płacy ustawo«"ej weźmiemy y^-soKą n. p. 
12-tą — bo nk chcemy abyśmy za mato wyliczyli!
— to wypadnie nam wziąć za potfslawfe nasze
go rabunku ubezpieczoną płacę w  kwocie 39 mal- 
(.tk i KEisiJ. ii rn _dz.ennym rnk. 23.‘*0. Za 1.11 dhia 
zasiłku wypańiiic 25.97, naato 3/8 płacy ustawo»- 
wej za loczd.^ó i leki mk. 16.29 razem 42.26 na 
członka wy wada jaico koszt oypadku Gdy czło
nek ten zarabte 1.000 mk, miesięcznie, więc 12.000 
mk rncznśe to procen od zarobku na nokrycie 
tej części ubezoieczenia. która dotąd idzie na ra 
cłnmef- kasy wynosi: 0.35 oroe.

Wecfu sprav-nzdlania zakładu ubezpieczenia od 
>vypa«fltów arzectęmy zarobek ubezpieczonego wy 
nesa1

w r 1913 —  6 l 6'7 iv. za to opłaty na gło
wę 17'4 t. j. 2 8 procent zarobku;

vr r. 1Q14 -  516 & K za to opłaty na gło*
12'9 t. j, 2 50 proemt zarobku; '< '

w r. 1915 — 565-4 K. za to opłaty  na gło
wę 1 1 0  t. 2‘1 procent zarobku;,

>v r. i916 —  G52'7 K. za to opłaty na gło
wę lo -3 t. j. 2\5 pro.:-.ei-! żarSafti.

Wynika wiec z togo, że prze.iętny procent 
zarobku,, opłat na pokrycie wsr-ystKidi kosztów 
i, świadczeń zakładu wynosi 2.5. Odnosi się to do 
ograniczonej liczby' ubez «iuczonych, bo tylko do 
1Ó2.231 aśób w  r. 1913-;, 102.655 w r 1914, 34.ti3 

r. 3915: tbS.bJO w r_ 'ffii.W 1 lito do;c«/*b(pudiiegaj--- 
cyyeh ubszcłeczeni.i a więc zajętych w przedsię- 
biorstvradi, które uslawa uznała za takie, w  któ
rych pracujący narażeni są na wypadki, I Licz
na tych. wypadków jkst tom częstszą fen większa 
klęka nlebezploczefi?M,ł i tyir droższe ubczoiec®er 
nie, które w  widu kańe-goryach docdiodzi do 10 
proc. A jednak przeciętna wynoei tylko 2.5 pre

Żądaniu m d  ze i i i i i  w  tyir. kierunku,' aoy n;e 
było -wyjądiów w  ub zpieczcsniu. Gdy wedle oui -  
cgKfnftą z r. IśłO, iiozlia uoezpiżCżcnvch poWiteteiy 
w  takim raz ,5 W$&mc 1,203.000 osób — a my 
przyjęliśmy ze względu na ubytek Iutkiości z p.> 
woda ymjn® i' (kv.vch przyczin np. jeden mflon 
—- to znauzy, że 850.900 iudzłl z tych nic podlega 
dz<!f a, ubezpixzeii!u. 5 fj to wćd.e pojęć dotydicza- 
So-wy-ch us*awodawców nracujący, nie potrzebu
jący ubezpieczenia, bo w ich zajęciu nie grozi im 
hejnozpi ,iezeństwT> oaaleczenia lub <ak rzadko, że 
się ubezpieczenia nie opłaci. Myśmy wykazali^ 
jha-fw-ypadkl ,^ra,.ą y^:.ysSłcin\ 8 iy^to jędhemu 
na 103 ubezpiis&czpnych grozi wypadek to ubez- 
pfoczmi. ą zjpBt poirz-.-bne — pt-zy jmułemy więc 

ty-cii proosoi niebcz] i,iwa-óstwia. Gdy
na 150.900 (potósbe 2.5, na 350.005 tylko. 0.5 to «s  
cały pstlioa wypadnii". orzeęi®Ułto na 
bę 0.8 proc. Jeżeli cięząi ponoGauiny przez kase 
wjynotr O.Sb proc. —  przez żaVtećUyXŚ. proc- to su
ma (na j«ćną caobę potrzebną, 1.15 proc.
Od ząrobków-;w k.

Kwota ba — dr >bim, a droonhjsca jaszcze w 
stosunku do kosztów .proóukcyi, odc-t kasia cho
rych koszt poniesiony v? zastępsh- i ■ -zakładu i 
pofcrj); .świadozenia zakładu w prz-.ej*iny Bposób.

a  opła«a itaka z ocwnością wyslanażył i fnędsij 
nawx’t za wyftofcą, gdy ubazpi-óczcntc- obejmie Is
totnie wszystkich indywidua!nfc, gdy fasyonowatije 
^ o b k ó w  będzie uczciwa i gdy . zakładowi , błę
dzie przysługiwało prawo łconfro.ii, a-l urżadzę- 
niimj otolnsonny.rsfj i (środkami zupo! i .yają.yTOi wyj-
pauKOui).

&o gdy różnsca między przeciwnym zarob
kiem zgłaszanym przez pracodawcę a zarobkom  
przeciętnym owriikającypn 2 ^ c h ^ z e ń  wypadko  
wyc!’ wynosi, w  łwiokisłibn zaktodzi t 1S proc., to 
przetoki: nikt ńfe będzie ywierdfcił, aby zgłasza.ue 
zarobków byto prawidtowe.

Rygor karpy musiaioy być ustaion ;.un takżt 
ha. tyciu pracujących, którzy do przepasanych przez; 
zakład środków ochronnych się nie stosują — a 
kary takie znaemk zamAjtozJ^-by liczbę wy
padków.

Godztw i t i  ta :c żv c ie  przcp i 'w adz .nc ubfSy 
pir:czeaic o a  wypadków , obejm ujące wszystk ich  
pracujących,' *f.s w ym ogiem  kon k em ym  Praca  
n*JS. isięfetoc i  .t.nzywną, aby  sacz :rby poczyi& jnw  
przez w o jn ę  za&iłepic, a  itr. większa in «en zyw »oś6 
pi-acy tern w ięce j g r e z i i,i.jb.zpi€C.i:eń?tw. TyMa» 
v;sa>echsir>oiuito la l-ezp icczony m oże pracować wy- 
ó a t ifL  i  pożytic jiu .i'. Gdy v,oęc -^ołecseńsiw o ck? 
ywszystkich- prac; j ,cych w ym agać muc4 .' i w ym agać 
będzif tej in tónzyw nej pracy m .u» on o  im  także 
dać zupełną pęwnosć, że  wszystkie z»e flkutki ł« j 
pracy będą uŁSzbcdowanc. Przedw czesne c lia iłac- 
tw o. mitzetoiność du pracy, os terccm ^ rodziny —  
to |są obaw y , jak ie praci^ąoegr> c 'jt-gte śc%alą. A  
i wypadek c if.szczęś liw y  jest częstokroć  przyczyna j 
D la lego  w szelk im i djłaml dążvó muszą wszyjocy, 
k tó rz j tej fon toezm ej pracę s^ę domaga! ą, a , 
wiięe całe Bpołcczeńslwo, aby' nastąpiło rychłe 
w szechslronne ubezpieczenie -ale iliw alidow e — 
to.nt W ypadkowe r. , ,

H - p F z t u ' ą z p s i ś l i ę ,
Jako naturalna lconsskW neya wyrastających 

Oaa artykułów płcrwSizej potrzeby^, wzrosła i takl 
aa azjiitame a  kasy eborytoa muszą coraz bardzie < 
taię Kłopotać, jak obowŁązirom uczynić zadość i 
ckąd pokrywać te znaczru ktoszta.

 ̂ Nowa ustawa, przewiduję opłaty szclialne zł 
cały czas /roby tu w  i?zpf ialu (nic tak jak, teraz na 28 
doi) i bznaeza wysokość tej opłaty na potowę L -  
toowc!h tosztów .leczenia i i utrzymar.i'/?: chorego. 
Sraklnte więc na kasy znaczcjfi większy ciężar jsac 
uofąd1.

Wnieśliśmy do Mijajsterstwa przedktawionie, 
W którym domagamy się, aby oznaczono te koszta 
ookcadniej a  tiianowicló na petowę kosztów ljk 
c z i 'bfirzjTijDisniip na III. klaisie szpitalnej

Me imamy dotąd! w  tej sorarnc odpowiedzi. 
Sądzdrpy, ze '.vypadki cstatiich' tygodni są przyczy- ’ 
ną tej zwłoki, iakfcolwielk podania nasze znacznie; 
wcześniej wtuynęlo. ’

Musimy jednakowoż domagać si.p “rychłego 
ziałacwiewa(tej prośby, gdyz istotnie n«e wiór 
b j toy  'w to. aby ninzna ządac od kas opłaty, 
której obLczenie upl-raloby teę na lc.Łsusowych 
wypnpgialcbli■ • .-ydaLuaC r̂ I. i II. (disy szpfialmj.

v7 Pracujący byli za austryaclijch czasów wy- 
Ł^teidwani przez władze przy zwrotach kosztów 
szpitalnych. Na instytuoye, które miały służyć wy
łącznie pracującym ubezpieczonym narzuenno o- 
płety iszpitałrw, za osoby, które nigdy nic byty 
iibezpiocac^ - (t;%dy niczego yttapólniego z kasami 
J^p.joiąłj-. Chodzi.p; o ratewanie funduszów krajo- 
{ujjjcif i ^tni- nydi. Ni. chcemy przypuszczać, aby 
taiin i rfekalnyite ^ztuczkam' ministerstwo zdrowia 
dtoiabo niszczyć ubez* liczenie pracujących, na któ
rego straż;,- stać powinno na «ow*ti z minlsteirs*-, 
jywtatt !pra-^ i bpi'.! i śpofóoznel, •

5*hv» ' .-'V  ̂ t

w Z s p r s w ^ a  d r o ż y m y  ! e k a v j
Auteryf ł^biieoka stara się zaradzić braito’vi' 

i drożyźnic ichtou MSzyllitm sposobami. Opeuife 
onuiymab' apteki pd >ąądu mż opakowss«e najwaf 
żwteyśze leki. które po cenaohto gćrfe oznaczonych 
mają być sprzedat/ane potrzebującym —< a ze zna, 
cznym W^dstaśf Kasom chorych. Rząd postarał si(
0 Ipaieryały apteczne, przys-Msobił gotowe lek;
1 (10 oento -  nid&są nawet |ak cena Masnego 
koszni — dał aotikcm, aby już opakowano sprze) 
dawały. Prawda, że zarobea aptekarzy w  tym wy
padku j-est bardżo mały, —  ate gdy chodź, o dW  
bro diorych — mc. dba się tam tak bfirdL '  o zy&k 
aptekarzy. 5

U trais inaczej. U  nas <3d leków, które mrffą 
być wydawane ubogim po cenach tańszych 
ministerstwo zdrowia wyKluczyło kasy chorych. 
Do pnrędk pojęcia autorów tego postanów' nt^
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K  i n o  t e a t r

G R A Ż Y H A
Leona Sapiehy 48.

p o  r & z  p ierw t* z>  i 
IRoroans w  4 alitach* „CUDOTWÓKCh

t e j  r-lfo^rch Bą zrzeszeniem lud.-5 zamożnych1, 
którzy łrażdą — \ł wajt&sędzikf paskarską — cenę 
-ooLĄ eaiotnać.

U na3 niema żadnych *rodków zanobfcgaja- 
cytcli, MrapSiSMcjącej c ąjtó cenit leków i środków 
opatruniKywycn. U arras wyklucza się po prostu 
ludzi ufcogfca' od ijk zności 'eczenia sie.

Jearli włactea gdzie wgląjdiisajć I wniknąć po- 
nsftBia. jeżeli pizit państw© pomoc nieść winno, 
ćhjoótT/ i funduetzarni państwowymi, to szczegól
nie w  ctefawie teków. Choroby niszczą nasz kraj 
zhk »dżyw«nfe,- Urośli o by| i cb|eb, ciągle zdener
wowanie i zanTWROiwjenie, (Situtki straszne dlui- 
gotrwatej wt)fejy_ zwTaszeza w  Matopolsca, tak 
ciągle dręczonfc j ■wy.iadkaini różny w i uczyniły lu- 
<hosć mniej ndiporN^l' iStfwidj ulegającą chorobom 
Jest o: owiązlkidm rzędu rozpatrzeć potrzeby tego 
kraju. a zwłaszcza jego ludności pracującej i dać 
m  możność leczenia sSę.

Tam  gdzie tyle wydatków na rfc zUczne cele 
malesć się jrmi"* i' na to, aby ratować tych- któ
rzy ulegają chorobom. Aby społeczeństwo nie 
zmarniało warto naprawdę szuKac środków za
radczych, choćby ze szkodą dia tych, których 
zbymi zarofoeK erzez taką akcyę byłby może nieco 
uszczuplony. Oni z powodu tego Me zginą, bo 
znajdą zawszt zarobjoowe źródła — a w  razie, 
gdyby na tę drogę nie wiuąpiono, szkoda mo 
gtaoy być istotnie pi . ważną.

—»■«—

i*.......

| f |  P E I Ł P i S k i E T O .  | ▼  |

z ukończoną 
Ł szk o h .‘wydzia
łową v. stąpi do praktyki do 
kra vi czyn: lub modmarki 
Zgloszer.ia Lauterpacht, ul. 
Zamarst;. r.owska 52.

nż. Edmund Libański.

i » « i

piŁOS NA CZASIE)

T r e s ć :  Wstęp. —  Wzrost 
drożyzny, sprawa rolna, 
środio zaradcze. —  Bez
wład produkcyi przemy
słowej, klęska miasr, pa- 
skarstso, norupcya i ła
pownictwo. — Usunięcie 
pośrednictwa. —  Konsty- 
tucya, rząd i władze — 
Zakończenie.

bo nabycia we wszystkich Łśi«r*.' 
oia« i w Lodowcu Tow. Wydaw. 
we '.wowie, u!, Sykstaska 1. 21 

Cena 5 Ml..

i

Korts szko ła  gry  na 
fortepianie

t i «  i i m u i  srcSsa
zawia.iirnia o rozpoczęciu 
się hkcyi, przy ul. Głowiń

skiego 1- 29.

, r  ^  ^  |

D  ufsr ’,‘.fC7S I w o w s k s  
r l b i ^ S i c S  parswa far- 
biarni? pralnia chemicziia 
A^ary: uriczyk i Jana Ga- 
wr®ftr iJga —  Lwów, Króla 
Leszcz.-.'skiego 1- 9. boczna 
G ródrc i — p r z y j m u j e ,  
wsz !<ą garderobę jo  far
bow i  ̂ i chemicznego 
czysr.. m. 21 —7
■ j u — , e u sd ib iiii ■ m m

O o b . r a n . i a o z e
1 z orzedwojennei skóry 

raj; r a b i a i n a b i j a  
LW ÓW , J A G IE L U Ń S K A  16.

P lo r i '* © V ie  m ęskieidzie- 
*J ■ * * — » dnne kap..- 

lusze., li riownie i częściowo,| 
stare przerabiam na naj

nowsze fasony 
t P ^ ^ r z y j a A a l Ł i  

cen. z t. p erwszej parowej 
fabryki ew. Kapelusznikó-' 
skład Lwów Kościelna t. 
graach Izby Rękodzielniczej.

Austriackie p o i s ^ k i ,
łupuje po kursie. Głęboka  
. ? i  1. p. drzwi na lewo.

Soham^t miesięcznych poborów

urządnitió^  p E ń itw iiw |c !i
na podstawie urtawy z dnia 3 fioca 1920 r 

do naoycia

w  D r u k a r n i  I .  J a e g e r a
T j W ó w ,  u l .  & y l r . d t u 8 b  ;a  3 3

w r  R W O I Y !  - f H rmsm
i  u __________________ ________________ ■

m B — — BBSBB W B H B W B a  B BBMBBBB38B5
T U T E I  1  B IB U Ł K I  C Y G A 8 E T O W E
najlepszej jakośeł do nabycia w fabryce:
J. i N  P E K L M I  I T E R Ó W

Lwów, ul. Tkacka 1 4.

Fabryka farb i u ltFainar|h|
fr llu  P« l"im uattr?|->

I ći&Ti S lla C tZ I ia  26 , poleca swój wy rob

n t a  i H a jw j i a im  f # , ( . t

, 0 0 0 0  z  K . u r k ą ‘
a j Lepszą i  n a jw y d a t n ie js z ą  f a r b k ę  do  

b ie liz n ©  w  p ro s z k a c h , w  
w  g a tk a c h  i  „ J C ia c T .y g jo

*&«

P A N D W rE t
kiórzy się sam* golą aparutem .Gill».it?‘ 
lub 1. p. używają wyśmienite nożyki do. 

tychże znanej trarki
—

te

O E ftH O B Y weneryczne, skórne, zastarzałe — 
leczy Łir»e>0 3 r jSŁlisuci. d r .  

ju S S C O jS C , l o c l i c  e u  W a ł o w a .  X .  X X .  
Wstrzykiwanie preparatu Neo baly»rsauu tylko pjzeu 
południem.

najtańsze 1 naj:epsze w obecnym czasie.
Kto o tem wątpi raczy się przekonać.

Wyłączny skład ■  - s
Dom handlowy, Si.- Jtf*jSll2>3S33EŁ-5».

_  Lwów, Sykstusk" 7,

“ ------------------- — ^ ------------------

jJęsMć, damsKie i ,dziecmf«e kapelusze
p r z e r a b i a  na najnowsze fasony, 15—1.5 
piewszo zędna piacownia kapeluszy

j a e 4 b  a  ® a w j e m a
Lw-ów — Rynek 14, (na I. piętrze!.

w o re c z k u
p » p i e r “ .

H b M f j i l j i  ‘M H z ic lo m i
głównie dla ludu i robotników w ccnle 

oa 50 do 150 MK ora? koce w ceuie 
0<ł 120 Mk. io  nabycia w  magazynach 

 ̂ Biura surowców

jz.iy hanelowejiprzenysiewej
we Lwowie — ul Bouilarda 5,
10 między godz 9-lą a 2-gą.

M i m  | W sśt|
w y p o ż y c z a  wypożyczalnia 
książek »V ita “ . Li/ów, Pasat 
Hausmanna 8, I* p. Dogodne 
warunki abonamenu..

d e n n ik  b a n d a ż y ;
nipturowycb (przepuklino
wych j,, przeciy wypadaniu 
rnaęury, ną żylaki nóg, prze
ciw zgafoianiu i t. d ' rysyra 
JFC. 3E»or.ut .ęssHassaEŁ 

Sambor.

meskie z ćzikicr 
I 'U W  koni okazyjnie do 
.przedania, ulica Kró'0Wej 
Jadwigi 25, 1. p. drzwi ^ r. 7 
między godziną | r _ i .

Przyjmuję szycie
damskich sukień, bluzek, 
Kostyumów i t. d tak nowe 
iakoież przeróbki oraz bie
liznę ciambką i męską do 
bardzo n i s k i c h  cenach — 

„  ul Sw Józefa 2. I. p (ganek 
872—2& na prawo).

K o n t u r  s .
Iriteri<kintur<i O. Gen. L w ó w  zap o trze -  

b o w n je  w ięk szy  fi.oś^ g^otowyels hort i m a* 
te iy a łó w  ‘Z natycliu iiastow ą, dosta wą.

1J Betowe p łaszcze, b lezy i spodnie oez względu  
nę kolor, Rlóre6y jednaft nadawały s ię  dc użytUu 
roa jsfiu roBeo

2J ?uftno i pod^zero^ę bez ucsglęriu na fsolor, 
htórebv się  nadawały do wyrobu mundurów woj= 
S itow ych .

3j Gotowe silne trzewifs5, w zględnie sbórę 
juchtową.

4j Przybory szew sk ie  i krawieckie jak n p.
młotki, cęgi, gw oździe, nie: i t. d.

,5 »• , -
:O fe rty  z p róbkam i, w zg lęd n ie  w zo ra m i uprasza się przed 

k ładać w  ln t e n d a n 4u rz e  U- (żen . L w ó w  —  b y d z i a ł  m u n d u 

r o w y ,  ul. O ch ro n ek  4.

: Zł zgodność. 
Stacniewicz, por. *r i

Za szeta intendantury 
Dąbrowski, pułk. w. r.

Ud dziś i w dni następnb.
Po raz pierwszy nadzwyczajny dramat 

w 5 aktac * p. t.

i f-ioakior odp^łwiedcialny: J A S  SZCZ'j,RiLuL

9 9  z ulubioną ailystką

' j L o t & e  ł o i k b ia F i i
(kedt. Nova'.

Druktem A. Colamane w - Lwuwa, %4tsta«xa is


